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Kadrowe przetasowania 
na oddziale 
ginekologiczno - 
położniczym w Szpitalu 
Powiatowym Gajda med

Kierownictwo Gajda med 
pisze o wprowadzeniu nowej 
energii i podnoszeniu jakości 
opieki nad pacjentkami tego 
oddziału.

Naszym celem jest ciągły roz-
wój i doskonalenie usług, aby 
jak najlepiej sprostać Waszym 
potrzebom i oczekiwaniom - 
czytamy na fb Gajda med.

Na stanowisko ordynatora 
oddziału powołano Bartło-
mieja Kowalczyka, wybitnego 
lekarza specjalistę w dziedzi-
nie położnictwa i ginekologii, 
który z wielkim zaangażowa-
niem podejmie się przewo-
dzenia zespołowi. 

Pan Bartłomiej Kowalczyk, 
z bogatym doświadczeniem 

i pasją do swojej pracy, wnosi 
nowoczesne podejście, które 
będzie fundamentem dalszego 
rozwoju naszego oddziału. Za-
stępcą ordynatora został Le-
szek Wysocki, również specja-
lista w dziedzinie położnictwa 
i ginekologii. Zdaniem współ-
pracowników, panowie dzielą 
wspólną wizję i doskonale ze 
sobą współpracują. Ich zgrany 

duet, oparty na wzajemnym 
zaufaniu i zrozumieniu, po-
zwoli na harmonijny rozwój 
oddziału oraz wprowadzenie 
nowoczesnych standardów 
opieki medycznej.

Pod postem pojawiły się licz-
ne bardzo pozytywne komenta-
rze pacjentek chwalących profe-
sjonalizm obu lekarzy.

Kolejną zmianą na pułtu-
skim oddziale ginekologiczno 
- położniczym jest ta na stano-
wisku oddziałowej. 

Z radością witamy Panią 
Olgę Szpankę-Murawską, no-
wą Oddziałową Oddziału Gi-
nekologiczno -Położniczego. 
Pani Olga to doświadczona 
położna z tytułem magistra 
i specjalizacją, która od lat 
z oddaniem służy naszym pa-
cjentkom. To właśnie Pani Ol-
ga kilka lat temu zainicjowała 
działalność naszej Pułtuskiej 

Szkoły Rodzenia, która cie-
szy się ogromnym uznaniem 
i wsparciem wielu przyszłych 
mam. Jej profesjonalizm, em-
patia i innowacyjne podejście 
będą nieocenione w zapewnia-
niu najwyższej jakości opieki 

w tak ważnym momencie życia 
naszych pacjentek.

Zmiany te są odpowiedzią na 
nasze wspólne pragnienie nie-
ustannego rozwoju i doskona-
lenia. Wierzymy, że dzięki nim 
będziemy mogli jeszcze lepiej 

troszczyć się o zdrowie i do-
brostan każdej z Was. Dzięku-
jemy za zaufanie, którym nas 
obdarzacie, i jesteśmy prze-
konani, że przed nami wiele 
wspólnych sukcesów - infor-
muje Gajda med.

red., zdjęcie lekarzy 
Małgorzata Bochenek 

-Pstrykomania

DOBRE WIEŚCI Z GAJDA MED

Ordynatorzy i oddziałowa

Jak informuje Starostwo 
Powiatowe w Pułtusku, trwa-
ją prace przygotowawcze 
poprzedzające rozpoczęcie 
robót budowlanych na drodze 
powiatowej nr 3403W - ul. 
Mickiewicza w Pułtusku. 
Do końca 2025 roku rozbu-
dowany zostanie najbardziej 
newralgiczny odcinek ulicy 
– od drogi krajowej nr 61 do 
ronda Ofiar Katynia (łącznie 
z przebudową tego ronda). Na 
skrzyżowaniu z ul. 17 Sierpnia 
i Górną powstanie rondo ma-
jące za zadanie usprawnienie 
ruchu i zwiększenie jego bez-
pieczeństwa. Powstaną rów-
nież wyniesione przejścia dla 

pieszych, ponad 50 wydzie-
lonych miejsc parkingowych, 
nowe nawierzchnie chodników 
i jezdni, zabezpieczona zosta-
nie skarpa przy skrzyżowaniu 
z ul. Daszyńskiego. Wykonaw-
cą inwestycji jest firma Drogi 
i Mosty Jan Kaczmarczyk, jej 
wartość to blisko 9,8 mln. zł 
z czego 95%. Koszty zostaną 
pokryte ze środków Rządo-
wego Funduszu Polski Ład. 
Skrupulatne przygotowanie 
do realizacji zadania zapew-
ni jego sprawne wykonanie 
i ograniczenie utrudnień.

Jednocześnie prowadzone 
są roboty budowlane na innej 
drodze powiatowej w Pułtusku 

– ul. Białowiejskiej. Na odcin-
ku od ul. Wojska Polskiego do 
ul. Zielona Dróżka budowana 
jest obecnie nowa sieć kana-
lizacji deszczowej. I tu ulica 
zyska nowe nawierzchnie 
chodników i jezdni. Wartość 
robót wyniesie 7,1 mln zł i w 
70% będzie dofinansowana 
ze środków Rządowego Fun-
duszu Rozwoju Dróg. Wy-
konawcą jest firma PDG sp. 
z o.o. z Baboszewa.

Powiat Pułtuski postawił 
przed sobą bardzo ambitne za-
danie – rozbudowę dwóch new-
ralgicznych ulic w mieście. To 
zadanie już jest realizowane.

źródło: powiat pułtuski

POWIAT

Co z Mickiewicza i Białowiejską?

Skuter wodny Yamaha 
FX o mocy 140 KM 
i pojemności 1000m3, 
to pierwsza tego typu 
jednostka pływająca, 
która tra�ła do Komendy 
Powiatowej Policji 
w Pułtusku. Na rzece 
Narew będzie można 
spotkać nie tylko 
policjantów na łodzi 
policyjnej Sportis 650, 
ale również na skuterze 
wodnym

Dzięki temu, policjanci peł-
niący służbę na rzece Narew, 
będą mogli dotrzeć do trudno 

dostępnych miejsc, gdzie 
nie może wpłynąć policyjna 
łódź. Funkcjonariusze, przy 
wykorzystaniu skutera, będą 

czuwać nad bezpieczeństwem 
osób wypoczywających nad 
wodą, jak również egze-
kwować przepisy dotyczące 

żeglugi śródlądowej obowią-
zujących na rzece Narew.

Autor: mł. asp.  
Magdalena Bielińska

Mają 
również 
skuter

29 sierpnia obchodzone 
jest święto – Dzień Straży 
Gminnej. 2 września, peł-
niąca obowiązki burmistrza 
Pułtuska Marzena Cendrow-
ska, wręczyła awanse na 
wyższe stanowisko urzęd-
nicze strażniczkom Straży 

Miejskiej w Pułtusku – Annie 
Stańczak, która została star-
szym strażnikiem i Danucie 
Ciszewskiej, która została 
młodszym strażnikiem. 

Gratulujemy i życzymy 
sukcesów w służbie.

źródło: pultusk.pl

Awanse w Straży Miejskiej

26.06.2024 roku,  
w wieku 52 lat zmarł

ukochany Brat i Wujek
Ś.P. IRENEUSZ 

PAWLAK 

27.06.2024 roku,  
w wieku 49 lat zmarł
ukochany Mąż, Tata, 

Brat i Wujek
 Ś.P. PIOTR 

OJRZEŃSKI

27.06.2024 roku,  
w wieku 73 lat zmarła

ukochana Siostra i Ciocia
Ś.P. TERESA 

KOMOROWSKA 

29.06.2024 roku,  
w wieku 85 lat zmarła

ukochana Żona, Mama, 
Babcia i Ciocia

Ś.P. KRYSTYNA 
SYSIAK

30.06.2024 roku,  
w wieku 77 lat zmarła

ukochana Mama, Babcia 
i Prababcia

 Ś.P. ZOFIA 
STĘPNIEWSKA

30.06.2024 roku,  
w wieku 88 lat zmarł

ukochany Tata, Dziadek 
i Pradziadek

Ś.P. CZESŁAW 
SZCZERBA

04.07.2024 roku,  
w wieku 69 lat zmarł
ukochany Mąż, Tata, 

Dziadek i Brat
Ś.P. WIESŁAW 

MALICKI

06.07.2024 roku,  
w wieku 96 lat zmarł

ukochany Tata, Dziadek 
i Pradziadek

Ś.P. WACŁAW 
STANISŁAW

 KACZMARCZYK

eprasa.pl c001eec3ed



w w w.pultuszczak .pl
nr 37   tygodnik Pułtuski10 - 16 WRZEŚNIA 2024

T
E

L
E

F
O

N
 I

N
T

E
R

W
E

N
C

Y
JN

Y
: 

5
1

2
 4

0
5

 9
7

8
, r

ed
ak

cj
a@

pu
lt

us
zc

za
k.

pl 3AKTUALNOŚCI

To kadrowe „tsunami”, któ-
rego skutkiem była częściowa 
lub całkowita wymiana skła-
dów w radach nadzorczych 
i w zarządach PWiK, PEC, 
ECO Pułtusk i TBS, zdecy-
dowanie podzieliło pułtuską 
społeczność. Część pułtusz-
czan uważa, że zmiany były 
wymagane, wręcz konieczne, 
że dzięki temu nowe osoby 
zaczną wreszcie wprowadzać 
dawno oczekiwane programy 
naprawcze. W zmianach wi-
dzą „rozbijanie towarzyskich 
klanów”, które niepodzielnie, 
przez całe lata dzierżyły wła-
dzę w miejskich spółkach. 
W komentarzach w mediach 
społecznościowych nie słabną 
głosy chwalące decyzje Ma-
rzeny Cendrowskiej, wykonu-
jącej obowiązki burmistrza. 
Pozostałe komentarze są jed-
nak całkowicie odmienne: de-
cyzje o wymianie personalnej 
określane są jako odwet na po-
litycznych przeciwnikach, że 
chodzi wyłącznie o „zainsta-
lowanie swoich”, że osoby po-
woływane do miejskich spół-
ek nie mają koniecznej wiedzy 
i kompetencji, żeby skutecznie 
zarządzać przedsiębiorstwami 
tak ważnymi dla Pułtuska. 

Na sprawę wymiany zarzą-
dów nakłada się wyborczy 
kalendarz: 13 października 
wybierzemy nowego burmi-
strza – i w tej właśnie kwestii 

dostaliśmy od Czytelników 
najwięcej pytań. Dla uprosz-
czenia można ująć to jednym 
zdaniem: „a co będzie z tymi 
nowymi prezesami i członka-
mi rad nadzorczych, wstawio-
nymi przez panią Cendrowską, 
gdyby po wyborach okazało 
się, że burmistrzem na kolejne 
lata został ktoś inny?” 

Nie jest rolą dziennikarzy 
spekulowanie na temat „co by 
było gdyby”, jednak postano-
wiliśmy sprawdzić kwestię 
podstawową: na ile kosztow-
ne dla budżetu Pułtuska były 
– i mogą być - zmiany perso-
nalne we władzach miejskich 
spółek. Zapytaliśmy, czy po-
wołanym obecnie członkom 
zarządów spółek miejskich 
będą przysługiwały odprawy 
i w jakiej wysokości, oraz czy 
nowym członkom zarządów 
spółek miejskich będą przy-
sługiwały odszkodowania 
z tytułu zakazu konkurencji. 

Przedstawiamy uzyskaną 
z Ratusza odpowiedź:

Odwołanym członkom za-
rządów spółek komunalnych 
w okresie od maja do sierpnia 
2024 r. nie wypłacono odpraw 
na podstawie art. 7 ustawy 
z dnia 9 czerwca 2016 r. o za-
sadach kształtowania wyna-
grodzeń osób kierujących nie-
którymi spółkami. 

Odwołanym członkom 
zarządów nie przysługują 

Skąd się biorą prezesi  
miejskich spółek?
Wielu mieszkańców Pułtuska, śledzących wydarzenia ostatnich tygodni, zwracało 
się do naszej redakcji z pytaniami i prośbami o wyjaśnienie tego, co się wydarzyło 
w miejskich spółkach komunalnych, zapewniających gminie wodę, ciepłe 
kaloryfery zimą, odbieranie śmieci i zarządzanie miejskimi mieszkaniami

W czwartek po południu, 
na DK 61 w Kacicach 
(gm. Pułtusk), doszło 
do wypadku z udziałem 
motocyklisty, którego 
przewieziono do szpitala

Czwartkowego popołudnia, 
doszło do zderzenia chevro-
leta z motocyklem bmw. Ze 
wstępnych ustaleń wynika, 
że kierujący samochodem 
osobowym (37 lat) nie za-
chował należytej ostrożności 
i nie ustąpił pierwszeństwa 

motocykliście. Motocyklista 
(45 lat) został przewieziony do 
szpitala. Obaj uczestnicy zda-
rzenia byli trzeźwi. Okazało 
się natomiast, że kierujący 
motocyklem nie posiadał do 
tego uprawnień.

Zgodnie z aktualnymi prze-
pisami, kierowanie pojazdem 

bez wymaganych upraw-
nień jest to wykroczeniem, 
za które grozi kara aresztu, 
ograniczeń wolności albo 
grzywny nie niższej niż 1500 
zł, a także zakaz prowadzenia 
pojazdów.

Autor: mł. asp.  
Magdalena Bielińska

Zderzenie samochodu 
osobowego z motocyklem

W poniedziałek, 2 września, 
Powiatowy Rzecznik Konsu-
mentów Dorota Ciosek spo-
tkała się z seniorami Centrum 
Opiekuńczo-Mieszkalnego 
w Pułtusku. Spotkanie miało 
na celu uświadomienie senio-
rom praw przysługującym im 
jako konsumentom. Przeka-
zane informacje i porady po-
zwolą im uniknąć lub znacz-
nie ograniczyć niekorzystne 
decyzje konsumenckie i ich 
negatywne konsekwencje. 

Rzecznik podkreśliła senio-
rom, że najlepszym sposobem 
na uniknięcie problemów kon-
sumenckich jest realna ocena 
własnych potrzeb i możliwo-
ści. Zawsze warto przed pod-
jęciem jakiejkolwiek decyzji 
konsumenckiej warto zasta-
nowić się czy na pewno tego 
potrzebuję. Seniorzy są grupą 
wyjątkowo podatną na miłe, 
przyjazne i na pierwszy rzut 
oka profesjonalne zachowa-
nie sprzedawcy, łatwiej jest 

namówić ich na skorzysta-
nie z oferty. „Konsumenckie 
ABC Seniora”, które omówiła 
Powiatowa Rzecznik Konsu-
mentów uchroni ich przed nie-
przemyślaną decyzją.

Dyrektor Joanna Sobiecka 
wraz z podopiecznymi Cen-
trum Opiekuńczo-Mieszkal-
nego w Pułtusku podzięko-
wała Rzecznikowi za ochronę 
seniorów przed nieuczciwymi 
praktykami rynkowymi.

źródło: powiat pułtuski

Seniorzy z rzecznikiem

źródło: depositphotos.com

odszkodowania z tytułu zaka-
zu konkurencji stosownie do 
zasad określonych w art. 5 ust. 
2 pkt 3 oraz 8 ustawy. 

Nowi członkowie zarządów 
spółek komunalnych mogą 
otrzymać odprawę na takich 
samych zasadach jak odwo-
łani członkowie zarządów, tj. 
tylko w przypadku spełnienia 
przesłanek określonych w art. 
7 ustawy, zgodnie z którym 
odprawa może zostać przy-
znana w razie rozwiązania 
albo wypowiedzenia umowy 
o świadczenie usług zarzą-
dzania członka organu zarzą-
dzającego przez spółkę, z in-
nych przyczyn niż naruszenie 
podstawowych obowiązków 
wynikających z tej umowy pod 
warunkiem pełnienia przez 
członka organu zarządzające-
go funkcji przez okres co naj-
mniej dwunastu miesięcy przed 
rozwiązaniem tej umowy.

Z nowymi członkami zarzą-
dów spółek komunalnych nie 
zawarto umów o zakazie kon-
kurencji, w związku z tym nie 
będzie im przysługiwało od-
szkodowanie na podstawie art. 
5 ust. 2 pkt 3 oraz 8 ustawy.

Co to oznacza dla finan-
sów miasta? Zastanówmy się: 
odwołanym prezesom „...nie 
wypłacono odszkodowań na 
podst. art. 7...” czy w ogóle nie 
wypłacono żadnego odszko-
dowania? Taka gra słów może 

NIK zarzucał kontrolowa-
nym samorządom obsadza-
nie kluczowych stanowisk 
w spółkach w sposób wyłącz-
nie uznaniowy – polegający na 
indywidualnym wskazywaniu 
kandydatów przez wójtów/
burmistrzów/prezydentów. Jak 
stwierdził NIK, były to działa-
nia w całkowitym oderwaniu 
od procedur gwarantujących 
jawność i przejrzystość. Nie 
dbano o powołania członków 
zarządów w taki sposób, by 
móc wybrać tych, którzy mają 
obiektywnie najwyższe kwa-
lifikacje i kompetencje. Naj-
wyższa Izba Kontroli wprost 
zarzucała samorządom doko-
nywanie wyborów niepoprze-
dzonych udokumentowanymi 
postępowaniami kwalifika-
cyjnymi, umożliwiającym 
wybór najlepszego kandydata. 
Zdaniem NIK, dobra prakty-
ka wymaga, aby w urzędach 
funkcjonowały czytelne za-
sady i kryteria wyboru człon-
ków rad nadzorczych oraz 
członków zarządów spółek 
komunalnych, co w oczywi-
sty sposób winno zapewnić 
transparentność postępowania 
w tym zakresie oraz wybór 
najlepszych kandydatów.

Odpowiedź z naszego Ra-
tusza nie pozostawia złudzeń: 
z kilku kolejnych akapitów do-
wiadujemy się, że członkowie 
rad nadzorczych powoływani 
są w oparciu o przepisy usta-
wy o gospodarce komunalnej, 
a członków zarządów powo-
łuje rada nadzorcza, po prze-
prowadzeniu rozmowy kwa-
lifikacyjnej. Podkreślono, że 

przepisy ustawy o gospodarce 
komunalnej nie przewidują 
szczególnego postępowania 
kwalifikacyjnego dla kandy-
datów na członków zarzą-
du. Tym samym wybór może 
nastąpić bez postępowania 
kwalifikacyjnego.

Pani burmistrz jako pod-
stawę takiego działania przy-
wołała jedynie wyrok Sądu 
sprzed blisko 20 lat – przy 
czym treść tego wyroku jest 
w zasadzie niedostępna... 

Podsumowując: poprosili-
śmy o informacje, jakie reguły 
stosują władze miasta i gminy 
Pułtusk, aby zapewnić trans-
parentność i jawność przy 
dokonywanych wyborach. 
Zapytaliśmy, co robią, żeby 
wyłonić obiektywnie najlep-
szych kandydatów. Podaliśmy 
wszystkie zastrzeżenia i kry-
tyczne uwagi Najwyższej Izby 
Kontroli. Ale, jak już teraz 
wiemy, skoro w ustawie o go-
spodarce komunalnej nie ma 
mowy na temat tego, by starać 
się wybrać najlepszego spo-
śród wielu potencjalnych kan-
dydatów – to znaczy, że można 
przynieść wyłącznie jednego 
kandydata w teczce twierdząc, 
że ten właśnie jest najlepszy. 
Prawo nie zostało złamane. 
Wprawdzie w ustawie o samo-
rządzie gminnym znajduje się 
kluczowy zapis: „działalność 
organów gminy jest jawna” – 
ale cóż, najwyraźniej można 
przepisy stosować dość ela-
stycznie – a opinie i zalecenia 
Najwyższej Izby Kontroli po 
prostu ignorować.

RED

robić różnicę. Najwyraźniej 
jednak odwołanym nie trzeba 
było wypłacać odszkodowań 
z tytułu zakazu konkuren-
cji. Z nowymi członkami 
zarządów także nie zawarto 
umów zakazujących konku-
rencji. A ewentualną odprawę 
w przypadku odwołania, na 
przykład przez nowego bur-
mistrza, miasto musiałoby 
wypłacić, gdyby zatrudnienie 
trwało co najmniej przez rok, 
po spełnieniu dodatkowych 
warunków.

Ponadto, poza kwestiami fi-
nansowymi, w skierowanym 
do Ratusza piśmie poruszy-
liśmy jeszcze jedną, bardzo 
istotną sprawę – chodzi mia-
nowicie o sposób wyłaniania 
nowych członków rad nadzor-
czych i nowych prezesów czy 
prokurentów. Przygotowując 
pytania starannie zapoznali-
śmy się z raportami pokontrol-
nymi Najwyższej Izby Kontro-
li, odnośnie funkcjonowania 
spółek komunalnych. Lektura 
tych opracowań, opisujących 
wyniki kontroli w różnych 
miastach Polski, pokazuje po-
wszechne stosowanie w samo-
rządach praktyk dalekich od 
transparentności, rzetelności 
czy wręcz zakazanych praw-
nie. Krótko mówiąc: kandy-
datów do rad nadzorczych 
czy kandydatów do zarządów 
spółek miejskich po prostu 
„przynosi się w teczce” – a jak 
przychodzi do wyjaśnień, to 
nawet nie bardzo wiadomo, 
czyja to była teczka. 
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m A Z O W I E C K A  K R O N I K A  K R y m I N A L N A
NOWY DWÓR MAZ. 
Odsiedzi rok po tym jak 
wpadł w trakcie kontroli

W sobotni wieczór policjanci nowodwor-
skiej prewencji zatrzymali 39- letniego no-
wodworzanina. Mężczyzna był poszukiwany 
za przestępstwa narkotykowe. Trafił do jed-
nostki penitencjarnej

Policjanci Wydziału Prewencji z Komendy 
Powiatowej Policji w Nowym Dworze Mazo-
wieckim podczas służby weryfikują informacje 
oraz sprawdzają miejsca, gdzie mogą ukrywać 
się osoby poszukiwane.

Dzięki systematycznym sprawdzeniom i bie-
żącej analizie ustalili, że 39- latek, za którym 
Sąd Rejonowy w Nowym Dworze Mazowiec-
kim wydał nakaz doprowadzenia może przyby-
wać w jednym z mieszkań na terenie miasta.

Patrolowcy udali się pod wskazany adres, 
gdzie zastali poszukiwanego mężczyznę. Zo-
stał on przez policjantów błyskawicznie za-
trzymany. Był zaskoczony, tym bardziej, kiedy 
okazało się, że ma on dozór elektroniczny, a do 
odbycia dodatkowo karę pozbawienia wolności 
w wymiarze 1 roku, za popełnione w przeszło-
ści przestępstwa naroktykowe.

Mężczyzna trafił najpierw do nowodwor-
skiej komendy, a następnie do zakładu karnego, 
gdzie spędzi najbliższy rok.

PUŁTUSK. Zderzenie 
osobówki z motocyklem

W czwartek po południu na DK 61 w Ka-
cicach (gm. Pułtusk) doszło do wypadku 
z udziałem motocyklisty, którego przewie-
ziono do szpitala

Czwartkowego (05.09) popołudnia w Kaci-
cach (gm. Pułtusk) na drodze krajowej nr 61, 
doszło do zderzenia chevroleta z motocyklem 
bmw. Ze wstępnych ustaleń wynika, że kie-
rujący samochodem osobowym (37 lat) nie 

zachował należytej ostrożności i nie ustąpił 
pierwszeństwa motocykliście. Motocyklista 
(45 lat) został przewieziony do szpitala. Obaj 
uczestnicy zdarzenia byli trzeźwi. Okazało się 
natomiast, że kierujący motocyklem nie po-
siadał uprawnień do kierowania motocyklami. 
Zgodnie z aktualnymi przepisami kierowanie 
pojazdem bez wymaganych uprawnień jest to 
wykroczenie, za które grozi kara aresztu, ogra-
niczeń wolności albo grzywny nie niższej niż 
1500 zł, a także zakaz prowadzenia pojazdów.

NOWY DWÓR MAZ. 
Zmiana na stanowisku 
Komendanta 
Powiatowego Policji 

4 września 2024 r. o godzinie 14.30 w Ko-
mendzie Powiatowej Policji w Nowym Dwo-
rze Mazowieckim, w obecności Komendan-
ta Stołecznego Policji inspektora Dariusza 
Walichnowskiego nastąpiło uroczyste prze-
kazanie obowiązków służbowych przez Ko-
mendanta Powiatowego Policji w Nowym 
Dworze Mazowieckim młodszego inspektora 
Rafała Trzaskoma. Na jego następcę został 
powołany inspektor Michał Pisarski, do-
tychczasowy Komendant Powiatowy Policji 
w Pruszkowie

Uroczystość rozpoczęła się od złożenia mel-
dunku Komendantowi Stołecznemu Policji 
inspektorowi Dariuszowi Walichnowskiego, 
przez dowódcę uroczystości komisarza Wiesła-
wa Michałowskiego, po czym nastąpiło przeka-
zanie obowiązków Komendanta Powiatowego 
Policji w Nowym Dworze Mazowieckim młod-
szego inspektora Rafała Trzaskoma. Na jego 
następcę został powołany inspektor Michał Pi-
sarski, dotychczasowy Komendant Powiatowy 
Policji w Pruszkowie.

Na uroczystości obecny był Komendant Sto-
łeczny Policji inspektor Dariusz Walichnowski, 

Starosta Nowodworski Pani Magdalena Bier-
nacka oraz przedstawiciele władz samorządo-
wych, komendanci innych służb mundurowych, 
przedstawiciele sądu i prokuratury, kadra kie-
rownicza i pracownicy cywilni nowodworskiej 
komendy. Zgodnie z ceremoniałem policyjnym 
ustępujący komendant oraz jego następca od-
dali honor sztandarowi jednostki. Inspektor 
Michał Pisarski złożył meldunek Komendanto-
wi Stołecznemu Policji o gotowości do objęcia 
stanowiska.

Oficjalną część uroczystości zamknęło od-
prowadzenie sztandaru i meldunek o zakoń-
czeniu uroczystej zbiórki. Młodszemu inspek-
torowi Rafałowi Trzaskoma dziękujemy za 
wspólną służbę, życząc jednocześnie wszelkiej 
pomyślności. Inspektorowi Michałowi Pisar-
skiemu serdecznie gratulujemy oraz życzymy 
sukcesów oraz satysfakcji z pełnionej służby.

PUŁTUSK. 13 punktów 
karnych, 1,5 tys 
mandatu i strata 
uprawnień

1,5 tys. zł mandatu, zatrzymane prawo 
jazdy na trzy miesiące i 13 punktów karnych 
- to konsekwencje jakie wyciągnęli policjanci 
Wydziału Ruchu Drogowego Komendy Po-
wiatowej Policji w Pułtusku wobec kobiety, 
która jechała z prędkością 105 km/h w ob-
szarze zabudowanym.

We wtorek (4.09) po godz. 11 policjanci pułtu-
skiej drogówki w Głodowie ujawnili zatrzymali 
toyotę, której kierująca przekroczyła dozwoloną 
prędkość o 55 km/h w obszarze zabudowanym. 
Po zatrzymaniu do kontroli drogowej pojazdu 
okazało się, że kierowcą jest 31-letnia miesz-
kanka powiatu wołomińskiego, która jechała 
z prędkością 105 km/h. W związku z popełnio-
nym wykroczeniem funkcjonariusze nałożyli 
na 31-latkę grzywnę w kwocie mandatu 1500 

zł, a jej konto powiększyło się o 13 punktów 
karnych. Dodatkowo za przekroczenie prędko-
ści w obszarze zabudowanym o ponad 50 km/h 
obligatoryjnie zatrzymali kobiecie prawo jazdy 
na okres trzech miesięcy. Należy pamiętać, że 
wraz ze wzrostem prędkości panowanie nad 
pojazdem staje się coraz trudniejsze. A droga 
hamowania wydłuża się, jednocześnie skraca 
się czas reakcji. Dlatego też policjanci apelu-
ją do kierujących, aby przestrzegali limitów 
prędkości.
NOWY DWÓR MAZ. 

Musieli wyważyć 
drzwi, żeby dopaść 
poszukiwanego

Policjanci nowodworskiej prewencji, za-
trzymali we wtorek kolejnego poszukiwane-
go. 53- latek miał do odbycia karę 6 miesięcy 
pozbawienia wolności. Początkowo męż-
czyzna nie chciał otworzyć drzwi. Dopiero 
po pojawieniu się umundurowanych poli-
cjantów i strażaków zdecydował się na ich 
otwarcie. Zgodnie z dyspozycją nowodwor-
skiego sądu mężczyzna został zatrzymany 
i jeszcze tego samego dnia trafił do jednostki 
penitencjarnej

Nowodworzanin ukrywał się przed wymia-
rem sprawiedliwości. Sąd Rejonowy w Nowym 
Dworze Mazowieckim wydał nakaz doprowa-
dzenia mężczyzny do zakładu karnego.

Czynności podjęte przez nowodworskich 
dzielnicowych doprowadziły do ustalenia, gdzie 
ukrywa się 53- latek. Wczoraj, w samo połu-
dnie policjanci udali się do jednego z mieszkań 
na Osiedlu Nowodworzanka. Posiadali infor-
macje, że przebywa tam poszukiwany. Męż-
czyzna nie zamierzał jednak od razu otworzyć 
policjantom. Wezwana na pomoc straż pożarna 
podjęła czynności do otwarcia drzwi. Wtedy 
53-latek zdecydował się je otworzyć.

Został przez dzielnicowych zatrzymany 
i doprowadzony do jednostki Policji. Zgodnie 
z dyspozycją Sądu Rejonowego w Nowym 
Dworze Mazzowieckim trafił do zakładu kar-
nego, w celu odbycia kary 6 miesięcy pozba-
wienia wolności, za popełnione wcześniej prze-
stępstwo znęcania się.

NOWY DWÓR MAZ.  
Zaczaili się 
w Legionowie 
i zatrzymali 
poszukiwanego

Policjanci Wydziału Kryminalnego z no-
wodworskiej komendy w sąsiednim powiecie 
zatrzymali 36-latka poszukiwanego przez 
Sąd Rejonowy w Poznaniu. Teraz mężczy-
zna najbliższe 3 miesiące spędzi w zakładzie 
karnym

W poniedziałek kryminalni z nowodworskiej 
komendy realizowali działania, ukierunkowane 
na zatrzymanie poszukiwanego 36- latka. Poli-
cjanci przeprowadzili operacyjne sprawdzenia 
i ustalenia oraz pozyskali informacje i na ich 
podstawie dotarli do miejsca, gdzie ukrywał się 
mężczyzna.

W powiecie legionowskim namierzyli po-
szukiwanego przez Sąd Rejonowy w Poznaniu- 
Nowym Mieście 36- latka. Zgodnie z  nakazem 
doprowadzenia był on poszukiwany celem od-
bycia kary 90 dni pozbawienia wolności oraz 
na podstawie zarządzenia, do ustalenia miej-
sca jego aktualnego pobytu. 36- latek został 
przez policjantów zatrzymany. Po sporządze-
niu niezbędnej dokumentacji mężczyzna trafił 
do zakładu karnego, gdzie spędzi najbliższe 
miesiące.

KPP: Nowy Dwór Maz.
/Pułtusk
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Zaskakujące efekty 
interpelacji radnej 
Małgorzaty Dąbrowskiej. 
Sprawa z przeszłości, 
która wciąż jest 
kosztowna dla gminnego 
budżetu

Radna Miejska Małgorzata Kata-
rzyna Dąbrowska złożyła interpela-
cję w sprawie wypadku, do jakiego 
doszło w 2013 roku, w świetlicy wiej-
skiej w Lipie, w czasie jej budowy. 
Uległ mu pracownik Urzędu Mar-
szałkowskiego, kontrolujący budowę. 
W związku z tym radna pytała o kil-
ka kwestii związanych z tamtą spra-
wą. Chciała wiedzieć, czy czy gmina 
ponosi koszty związane z wypłatą 
odszkodowania dla poszkodowane-
go, a jeśli tak, to w jakiej wysokości. 
Radnej chodziło o sumę miesięcz-
nych wypłat i sumę całkowitą wypłat 
liczoną do dnia złożenia przedmio-
towej interpelacji. Pytała również, 
czy toczące się ewentualnie postę-
powanie sądowe zostało zakończone, 
a jeśli nie, to na jakim jest obecnie 
etapie.

Kolejne pytania dotyczyły tego, 
czy wady budowlane świetlicy ujaw-
nione około roku 2013 zostały usu-
nięte, kto był wykonawcą budowy 
i kto z ramienia UM odpowiadał za 
tę budowę. Odpowiadając radnej, 
pełniąca obowiązki burmistrza Ma-
rzena Cendrowska powołała się na 
postanowienia sądu w tej sprawie. 
Postanowienie Sądu Okręgowego 
w Warszawie, II Wydziału Cywilne-
go z dnia 19 grudnia 2016 r. (syg. akt 
II C 395/15), o następującej treści: 

udzielić zabezpieczenia w zakresie 
żądania zapłaty renty z tytułu zwięk-
szenia potrzeb w ten sposób, że na 
czas trwania niniejszej sprawy zobo-
wiązać Gminę Pułtusk i Powszechny 
Zakład Ubezpieczeń Spółkę Akcyjną 
w Warszawie kwoty 8.900,00 (osiem 
tysięcy dziewięćset) złotych miesięcz-
nie, płatnej na rzecz (dane pokrzyw-
dzonego) do dnia 10 każdego kolej-
nego miesiąca z odsetkami ustawo-
wymi za opóźnienie liczone od dnia 
następującego po terminie płatności 
do dnia zapłaty, z tym zastrzeżeniem, 
iż zapłata przez jednego z obowiąza-
nych zwalnia w odpowiednim zakresie 

drugiego z obowiązanych”,
oraz Postanowienie Sądu Okrę-

gowego w Warszawie Il Wydział 
Cywilny z dnia 27 września2023 r. 
(sygn. akt II C 395/15), o następują-
cej treści: 

„1. Udzielić powodowi zabezpie-
czenia w zakresie żądania zapłaty 
renty z tytułu zwiększenia potrzeb 
ponad kwotę 8.900,00 (osiem tysię-
cy dziewięćset) złotych objętą posta-
nowieniem z 19 grudnia 2016r. w ten 
sposób, że na czas trwania niniejszej 
sprawy zobowiązać Gminę Pułtusk 
do zapłaty na rzecz dalszej kwoty 
27.350,00(dwadzieścia siedem ty-
sięcy trzysta pięćdziesiąt) złotych 
miesięcznie, do dnia 10 każdego ko-
lejnego miesiąca z odsetkami usta-
wowymi za opóźnienie liczonymi 
od dnia następującego po terminie 
płatności do dnia zapłaty; 2. Udzie-
lić powodowi zabezpieczenia w za-
kresie żądania wyłożenia z góry 
sumy potrzebnej na koszty leczenia, 
w ten sposób, że zobowiązać Gminę 
Pułtusk do zapłaty na rzecz kwoty 
78.292,50 (siedemdziesiąt osiem ty-
sięcy dwieście dziewięćdziesiąt dwa 
50/100) złotych.”

Jak widać gmina przez szereg lat 
i czas trwania sądowej batalii wy-
płaca na rzecz poszkodowanego in-
spektora bardzo wysokie kwoty. Ich 
zestawienie wygląda następująco:

rok 2017 od 07.04.2017 łącznie 
74.804,16 (m-c kwiecień 3.604,16),

rok 2018 łącznie 106.800,00 zł,
rok 2019 łącznie 106.800,00 zł,
rok 2020 łącznie 106.800,00 zł
rok 2020 łącznie 106.800,00 zł, 
rok 2021 łącznie 106.800,00zł, 
rok 2022 łącznie 106.800,00 zł
Rok 2023 łącznie 267.142,50zł (w 

tym jednorazowo 78.292,50zł na kosz-
ty leczenia), 

Rok 2024 do m-ca lipca łącz-
nie 253.750,00 zł (36.250,00 zł 
miesięcznie).

Razem poniesione wydatki 
1.129.696,66zł!

Marzena Cendrowska informuje 
również, że z tytułu ubezpieczenia 
ubezpieczyciel PZU SA. wypłacił 
40 895,84 zł. Niestety, kwota na jaką 
była ubezpieczona gmina z tytułu od-
powiedzialności cywilnej była kurio-
zalnie niska i jak widać, faktycznie 
nie zapewniała ona ochrony ubezpie-
czeniowej. Gdyby suma ubezpiecze-
nia była odpowiednia, koszty pono-
siłby ubezpieczyciel.

Postępowanie sądowe w tej spra-
wie nie zostało zakończone. Obec-
nie Sąd Apelacyjny w Warszawie 
rozpoznaje zażalenie na postano-
wienie o udzieleniu zabezpieczenia 
w kwocie 36.250,00 zł miesięcznie 
oraz jest sporządzana przez biegłego 

sądowego opinia w przedmiocie po-
tencjalnych zarobków, jakie mógłby 
osiągać poszkodowany, gdyby nor-
malnie pracował.

Tyle o wypadku. Pozostaje jeszcze 
temat wad budowlanych ujawnionych 
w budynku świetlicy w Lipie. Jak się 
okazuje, nie wszystkie usterki w wy-
konaniu robót budowlanych stwier-
dzone w roku 2013 zostały usunię-
te,w związku z czym prowadzone 
było osobne postępowanie sądowe 
z powództwa Gminy Pułtusk, zakoń-
czone wyrokiem Sądu Okręgowego 
w Ostrołęce Wydziału Cywilnego 
z dnia 14 kwietnia2020 r., w wyniku 
którego prawomocnie sąd uwzględnił 
w części (26%) powództwo Gminy 

Pułtusk. Wykonawcą świetlicy w Li-
pie był Cezary Smoliński — Usługi 
Budowlane Remirent z Ciechanowa. 
Z ramienia Urzędu Miejskiego budo-
wę świetlicy w Lipie prowadził Pan 
Andrzej Grąbczewski, kierownik 
Wydziału Inwestycji i Pozyskiwa-
nia Środków Pozabudżetowych. Nie 
jest wiadome, kto dopuścił do zaist-
nienia sytuacji, w której doszło do 
wypadku, tj.umożliwienia wejścia 
pracownikowi Mazowieckiej Jed-
nostki Wdrażania Programów Unij-
nych na niezabezpieczony podest bez 
bez jakichkolwiek środków ochron-
nych i pouczenia o istniejących tam 
zagrożeniach.

ED

Wypadek w wiejskiej świetlicy.  
ZA BłęDy płACiMy Do DZiś

W poprzednim numerze 
Tygodnika obszernie przy-
pomnieliśmy okoliczności 
sprowadzenia zabytkowego 
parowozu do Pułtuska, opinie 
na ten temat w momencie, gdy 
pomysł narodził się w głowie 
radnego miejskiego Adama 
Prewęckiego. Teraz przyzna-
no wysoką dotację na jego 
zrealizowanie, pojawiły się 
jednak uzasadnione obiekcje, 
nie tylko mieszkańców, ale 
również pełniącej obowiązki 
burmistrza Marzeny Cen-
drowskiej. Ta przedstawiła je 

w informacji, która ukazała się 
na stronie Urzędu Miejskiego, 
pod tytułem „Budowa ekspo-
zycji parowozu PX48 – czy to 
najlepsza inwestycja dla Puł-
tuska?”, gdzie czytamy:

Szanowni Mieszkańcy,
Kilka dni temu otrzymali-

śmy informację o przyznaniu 
dofinansowania z budżetu Wo-
jewództwa Mazowieckiego na 
realizację projektu „Budowa 
ekspozycji parowozu PX48”. 
Kwota dofinansowania wynosi 
948 tysięcy złotych, co stano-
wi 60% całkowitych kosztów 

przedsięwzięcia. Niestety, 
pozostałe 632 tysiące złotych 
musimy pokryć z budżetu mia-
sta, który, jak wszyscy wie-
my, jest w fatalnej kondycji 
finansowej.

Choć zobowiązałam się do 
kontynuowania rozpoczętych 
już projektów, mam poważ-
ne wątpliwości co do sensu 
realizacji tego konkretnego 
zadania. Uważam, że w obec-
nych warunkach finansowych, 
inwestycja w ekspozycję paro-
wozu PX48 nie jest prioryte-
tem dla naszego miasta. Takie 

projekty mogą realizować sa-
morządy, które dysponują sta-
bilnym budżetem, a my nieste-
ty zmagamy się z poważnym 
zadłużeniem.

Dyskusje, które śledziłam 
w mediach społecznościowych, 
wskazują, że wielu z Państwa 
również ma wątpliwości co do 
zasadności tej inwestycji. Co 
więcej, umowa na wypoży-
czenie parowozu obowiązuje 
tylko do 30 listopada 2031 
roku. Po tym terminie będzie-
my zmuszeni zgodnie z umo-
wą zwrócić wyremontowany 

parowóz w ciągu 30 dni lub 
płacić odszkodowanie w wy-
sokości 500 złotych za każdy 
rozpoczęty tydzień bezumow-
nego korzystania, (a nam zo-
stanie pusty plac).

Osobiście uważam, że 
w Pułtusku są sprawy wyma-
gające pilniejszej uwagi, ta-
kie jak choćby remonty miesz-
kań komunalnych. Chcia-
łabym również zaznaczyć, 
że w przypadku rezygnacji 
z tego projektu, będziemy 
mogli wystąpić o środki na 
inne projekty, a zaoszczędzo-
ną kwotę 632 tysiące planuję 
przeznaczyć na remont bu-
dynków i mieszkań.

Wasza opinia w tej sprawie 
jest dla mnie niezwykle waż-
na. Zachęcam do podzielenia 
się swoimi przemyśleniami 

i uwagami. Wasze głosy bę-
dą miały kluczowe znaczenie 
przy podejmowaniu osta-
tecznej decyzji dotyczącej tej 
inwestycji.

 Burmistrz Miasta Pułtusk 
Marzena Cendrowska
Argumentacja wydaje się 

słuszna, bo na parowozy 
i inne wybryki po prostu nie 
stać pułtuskiego samorządu. 
Szkoda, że nie dało się unik-
nąć całego zamieszania już 
wtedy, gdy pojęto decyzję 
o przywiezieniu do Pułtuska 
parowozu i starania o środki 
na wykonanie tej kuriozalnej 
instalacji w miejskim parku. 
I to w dodatku wypożyczo-
nej!Teraz lokomotywę trzeba 
zwrócić, a i to na pewno bę-
dzie kosztowało...

red.

Na mieszkania zamiast na parowóz?
Miejscy włodarze najpierw wnioskowali o środki na instalację zabytkowego parowozu w parku na Skarpie,  
teraz kolejni mają inne pomysły na zagospodarowanie słonej kasy, którą, oprócz dotacji, trzeba by było na ten  
od początku dziwaczny pomysł wyłożyć

Parowóz stoi teraz na placu PEC-u A tak to miało wyglądać
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NASZE WILKOWyJE

Siła gór 
Pewnego faceta zapytano czemu gramoli się na szczyty 

gór. Odpowiedział: bo są. Jest to odpowiedź równie kon-
kretna, co poetyczna i na dodatek zgodna z rzeczywistością. 
Bo góry są. Można je zdobywać jak się ma siłę i odwagę, 
a można tylko patrzeć z bezpiecznej odległości, zupełnie jak 
z góralkami, które mają to do siebie, że niestety nie istnieją 
w osobnej rzeczywistości, w oderwaniu od niebezpiecznego 
kontekstu, ino obok górali. A góral, wiadomo, w obronie 
góralki co ją uważa za swoją, nawet jak jest cudza albo 
niczyja, gotów przyłożyć ciupagecką, albo sztachetą, albo 
i z gołej piąchy, a wszystko to może się skończyć poważnym 
uszkodzeniem ciała. Hadziuk to z nas wie najlepiej, bo się 
kiedyś w takiej góralce zakochał i że raz w pysk mu było ma-
ło, więc dostał i piąchą i sztachetą i nawet ciupagecką, tyle 
że się uchylił i ciupażka się wbiła w święty obrazek, co gó-
ralka uznała za zły omen i więcej go znać nie chciała, choć 
go ledwie poznała. A Hadziuk trzy lata chodził jak struty, bo 
to co dla niej było ledwie, jemu wydawało się mistrzostwem 
świata, aż dopiero poznał Celinę i zrozumiał, że to wicemi-
strzostwo było. Ale przez trzy lata żył w niewiedzy, więc mu 
było ciężko i od tej pory w góry nie jeździ. Teorię taką ma, 
że te mistrzostwo mniemane to się wzięło z rozrzedzonego 
powietrza i malowniczej scenerii, zwłaszcza że pierwszy 
raz się kochali w jagodowisku z widokiem na Czerwone 
Wierchy i Giewont, a z pobliskiej bacówki leciało na cały 
regulator „Bo jo cie kochom” zespołu De Press, co to jest 
z Norwegii, ale śpiewa w nim nasz górol. Więc w sumie wi-
doki, rozrzedzone powietrze, jagody słodziutkie rozmaślone 
w strategicznych miejscach i jeszcze pierwiastek wikiński, 
choć swojski – no kombinacja nie do pobicia. Aż dziw, że 
tylko trzy lata mu z życia zabrało, a nie więcej, ale to już 
zasługa Celinki, że go sobie wyhaczyła i pokazała, że Wilko-
wyje nie gęsi i swój język (miłości) też mają. I to nie raz, a od 
razu trzy razy, bo raz za dyskoteką, raz w drodze do domu 
jak ją odprowadzał i trzeci raz w domu rodzinnym, gdzie 
przez okno włazili i on potem przez to okno uciekał, jak 
Celinka zbyt głośno aprobatę dla jego, Hadziuka, talentów 
do komunikacji na migi wyrażała i ojciec się obudził. Potem 
Celina mu wyrzucała, że ją w środku rzeczy samej zostawił 
i na ponowne zaśnięcie strasznego ojczulka nie poczekał. 
No ale to insza historia, a o górach miało być.

Bo że są, to widać na zdjęciach, ale niektórym to nie 
wystarcza i w uzależnienie popadają, bo powietrze tam 
inne, woda ze źródełka pod szczytem szczególnie smakuje, 
a jak się człowiek trochu umorduje, to mu się najwyraźniej 
wrażliwość estetyczna powiększa, bo się potrafi zwykłym 
widokiem tak zachwycić, że ha, ha. A jak oglądasz zdjęcia 
to zupełnie tego nie ma. Bo póki sam się nie wdrapałeś, 
to wrażliwość zamknięta i euforii nie uświadczysz ani ciut, 
ciut. Niektórzy mówią, że ta euforia to się z rozrzedzonego 
powietrza bierze, ale to chyba w jakichś Himalajach albo 
innych Karakorach, a nie u nas w Tatrach mniejszych, bo 
większe bracia Słowacy sobie zabrali. Tak czy inaczej góry 
są, a euforia bywa, ale jak prawdziwa, to nie do zapomnie-
nia, nawet jeśli seksu w jagodach przy tym nie było. Dlatego 
Japycz z Michałową co roku w góry jeżdżą, choć już po 
nich nie chodzą, tylko najwyżej między nimi - po dolinkach. 
A i tak mają swoją euforię, choć bardziej dolinkową niż 
szczytową. A jedna dolinka to się nawet nomen omen Pysz-
na nazywa i najwyraźniej euforia tam za duża się robiła 
i za często, więc do niej wstępu zakazali i od lat ona za-
mknięta jest. A Japycz za młodu tam był i straśnie Michało-
wej chciał pokazać. Teoretycznie to Pyszna dla wszystkich 
niestety zamknięta, a w praktyce, to my w Polsce jesteśmy. 
Więc Solejukowa co to habilitację robi u takiego jednego 
profesura, co ma brata ważną szychę w GOPRze, zapropo-
nowała mu, co by wspólnie artykuł opublikowali o ukrytym 
wpływie gnozy na teorie spiskowe, a że profesur dawno nic 
odkrywczego nie opublikował, to do brata w te pędy i nie 
ma zmiłuj. Dość powiedzieć, że się okazało, że inspekcję 
pilną w dolinie Pysznej zrobić trzeba wygodnym gazikiem, 
a inspektor do gazika zdrożonych staruszków zgubionych 
na trasie zaprosił, co to zupełnym przypadkiem Michałową 
i Japyczem się okazali.

Euforia była taka, jak nie przymierzając młodego Ha-
dziuka w jagodach, choć tylko patrzyli i za ręce się trzymali. 
Taka to jest siła gór. I rzeczy zakazanych.

Pietrek

W Winnikach, czym chata bogata...
To już szósty rok, jak pod gościnnym dachem Zagrody Edukacyjnej państwa Hanny 
i Krzysztofa Kowalskich w Winnikach k/Nasielska, odbywa się Międzypowiatowe 
Spotkanie Integracyjne. Organizatorzy to: Warsztaty Terapii Zajęciowej 
w Świeszewie oraz Krajowe Gospodarstwo Demonstracyjne „Kowalski”.

Spotkanie przedstawicieli trzech po-
wiatów: nowodworskiego, pułtuskiego 
i płońskiego oraz zaproszonych bardzo 
zacnych i licznych gości, dedykowane 
było osobom z niepełnosprawnością i ich 
rodzinom. Motto przewodnie - Poznaj 
,zrozum, zaakceptuj. Nie zabrakło też 
przedstawicieli mediów m.in. Życie Na-
sielska, Tygodnik Nowodworski, Tygo-
dnik Pułtuski, Mazowieckie To i Owo, 
Pułtusk News, TVP 1 Agrobiznes, TWP 
3 Warszawa.

Naszą rolą i zadaniem jest, aby przed-
stawić  w jak najszerszych kręgach spo-
łeczeństwa te osoby, które bezinteresow-
nie wkładają swoją pracę, wiedzę i serce 
w pomoc słabszym i potrzebującym.

Chcący szuka sposobu, malkontent 
szuka... przeszkód.

A tu proszę, dowód, że można! Można 
zorganizować i scalić całą rzeszę osób em-
patycznych i zainteresowanych w wspie-
raniu i pomocy dla tych,  którzy mimo 
ograniczeń  i niepełnosprawności, pragną 
dołączyć do pełnego funkcjonowania 
w życiu codziennym i publicznym.

Zachęcajmy przedsiębiorców, którzy 
z problematyką zatrudniania osób z nie-
pełnosprawnościami, jeszcze nie mieli 
okazji się zapoznać, aby podjęli ryzyko 
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Przez skrzyżowanie na 
przełaj! Nie zadaję sobie tru-
du, by przejść po pasach dla 
pieszych. Zamiast po bokach 
kwadratu, gnam po przekąt-
nej. Oto krzyżówka Targowej 
z aleją Świerczewskiego, jed-
na z najruchliwszych w ciągu 
dnia. Ale teraz noc i pusto. 
Mogę więc sobie pozwolić na 
to gnanie nieprzepisowe, jak 
po polu. A muszę się śpieszyć, 
nie ma chwili do stracenia. 
Jeszcze dobry kilometr dzie-
li mnie od dworca Warszawa 
Stadion, a zaledwie pięć minut 
od odejścia ostatniego pocią-
gu. Z wywieszonym językiem 
kontynuuję maraton.

Na próżno! Wpadam na 
peron już tylko po to, by od-
prowadzić wzrokiem odda-
lające się w mroku czerwone 
światła. Ostatni pociąg, który 
mógłby mnie zawieźć do mo-
jej podwarszawskiej mieściny, 
umknął mi sprzed nosa.

Siedzę w pustej poczekal-
ni klnąc własną nieprzezor-
ność, wymyślając sobie za 
swą niepoprawność. Bo to nie 
pierwszyzna, już niejeden raz 
zdarzyło mi się spędzić noc 
na tym dworcu. Wiecznie to 
samo: odprowadzam dziew-
czynę pod drzwi jej miesz-
kania, stajemy na półpiętrze 
oparci o ścianę i zaczyna się 
długie, nie kończące się po-
żegnanie. Po prostu nie moż-
na się od niej oderwać. Boć 
przecież po to cała ta randka, 
by na koniec przytulić się do 
siebie. Wszystko co przedtem 
– siedzenie w kawiarni, jazda 
tramwajem ze Śródmieścia na 
Pragę, piesza wędrówka do 

jej domu w odległym punkcie 
praskiej dzielnicy – stanowi-
ło nudny wstęp. Nudziliśmy 
się setnie przy kawiarnianym 
stoliku, próbując zabić nudę 
paleniem papierosów i popi-
janiem kawy; dopiero tam na 
schodach zaczynał się główny 
punkt programu. Od tej chwili 
czas płynął błyskawicznie. I 
gdym się w końcu odrywał od 
tych ust jędrnych jak owoc, od 
tej ponętnej szyi i upajającego 
biustu, było już okropnie póź-
no, czasu na dotarcie do dwor-
ca diabelnie mało.

No i dziś ta sama historia. 
Patrzę na zegar dworcowy: 
pierwsza po północy. Trzy go-
dziny do przybycia pierwsze-
go porannego pociągu. Co tu, 
cholera, przez ten czas robić? 
O spaniu na siedząco, na twar-
dej, wpijającej się w plecy ław-
ce, nie ma co marzyć. Znowu 
nuda, nuda jałowego siedze-
nia, podobna do tamtej nudnej 
kawiarnianej nasiadówki.

W Pochwale wieku doj-
rzałego czytamy, że do flirtu 
zdolni są jedynie starsi pano-
wie. Młodziak według Boya 
to ślepe narzędzie przyrody. 
Uzupełnijmy: nie tylko ślepe, 
ale i nieme. „Czy zrozumie 
młoda głowa, co to na przy-
kład rozmowa; gdy płcie zgoła 
odmienne wymieniają myśli 
cenne. Słowo z słowem igra, 
skrzy się, fruwa jak piłka w 
tenisie...” itd. Istotnie, Boyu, 
tego rodzaju umiejętność była 
mi niedostępna. Byłem prze-
ciwieństwem bawidamka. 
Nazwano mnie raz chodzącą 
powagą i poradzono częściej 
się uśmiechać. – Sztuczne, 

Wieczne ścibolenie  w wiecznej promocji (17)

Książka opublikowana 
przez Wydawnictwo TiO. 
Do nabycia w księgarni 
„U Leszka” - Legionowo, 
Stefana Batorego 10

Ślepe narzędzie przyrody

wymuszone uśmiechy, o nie, 
wykluczone – brzmiała mo-
ja odpowiedź. Po czym z 
uśmiechem: – To mi się nie 
uśmiecha.

...Wtedy nuda we dwoje, 
obecnie nuda w samotności. 
Na domiar kończą się papie-
rosy. W kawiarni spalało się 
je bezmyślnie, niepotrzebnie; 
owo podsuwanie damie naj-
pierw papierosów, potem za-
palonej zapałki było wyłącznie 
teatralnym gestem, dodatkiem 
do kulejącej konwersacji, pró-
bą wypełnienia wlokącego się 
czasu. Teraz zapaliłoby się ze 
smakiem, ale niestety pudeł-
ko puste, a kiosk od dawna 
zamknięty.

Od zamiatającego poczekal-
nię kolejarza kupuję parę spor-
tów. Człowiek w granatowej 
kurtce odkłada miotłę i sięga 
do kieszeni, by podzielić się ze 
mną zawartością swej paczki.

Palenie fajek, spoglądanie 
na zegar, czekanie. Zabijam 
czas obliczając, ile to już ra-
zy spóźniłem się na ostatni 
pociąg. A powodem nie było 
nic innego, tylko... seksualny 
pociąg. A.K.

WyDARZENIA

i zauważyli, że osoby te mimo ograni-
czeń, są wspaniałymi pracownikami, 
które znakomicie potrafią pracować 
w interesie firmy i całej pozostałej 
załogi.

Tu ukłon dla wyjątkowej pracowi-
tości  pani Prezes SWS - Bogumiły 
Szlaskiej, Stowarzyszenia Wsparcia 
Społecznego, uczestników WTZ, 
rodziny państwa Kowalskich (gdzie 
z dużym zaangażowaniem pracuje już 
drugie pokolenie - córki) i niemożli-
we staje się faktem. Każdy przyjaciel 
ma swojego przyjaciela i tak 4 wrze-
śnia, zebrała się bardzo liczna grupa 
wspierająca inicjatywę zrozumienia 
i akceptacji dla osób z niepełno-
sprawnością (szeroko pojętą).

Każdy z nas jest inny, to wcale nie 
znaczy że gorszy czy lepszy.

Każdy ma inne możliwości ekspre-
sji, realizacji, działania, tworzenia, 
życia. Szanujmy tą inność i różno-
rodność. Wspólne życie będzie lep-
sze i ciekawsze. Przyczyńmy się do 
rehabilitacji społecznej osób z nie-
pełnosprawnościami. Współpraca 
buduje, przykładem nich będzie to 
spotkanie, potwierdzające społeczne 
zaangażowanie, wrażliwość i em-
patię. Wspólnie łammy bariery, ste-
reotypy i uprzedzenia. Otwierajmy 

drzwi przedsiębiorstw, twórzmy no-
we miejsca pracy.

Program spotkania obejmował:
-Prezentację profilu działalności 

i dorobek organizatorów;
-Koncert przebojów Anny Ger-

man i Anny Jantar w profesjonalnym 
i perfekcyjnym wykonaniu pani Ka-
tarzyny Zawady - laureatki festiwali 
krajowych i zagranicznych;

-Warsztaty rzeźbienia w glinie;
-Prezentację sprzętu straży Pożar-

nej,Straży Miejskiej oraz Policji;
-Konkursy i zabawy dla dzieci 

i dorosłych;
-Występ Kapeli Pana Jacka 

z Sierpca.
Skoczna muzyka ludowej kapeli 

porwała do tańca wszystkich,radości 
i śmiechom nie było końca.

Trzeba podkreślić,że spotkanie 
to, zostało zrealizowane przy doraź-
nym wsparciu licznych sponsorów 
i przyjaciół.

Za naszym pośrednictwem, Warsz-
taty Terapii Zajęciowej w Świesze-
wie, dziękują wszystkim wspiera-
jącym i pomagającym z jednakową 
wdzięcznością. Nie sposób wszyst-
kich wymienić, aby kogoś nie pomi-
nąć i tym samym nie skrzywdzić.

Z jednakową mocą DZIĘKUJE-
MY WSZYSTKIM DARCZYŃ-
COM. Bez Was kochani, nie było by 
tak pęknie. Przy waszym wsparciu 
czujemy się silni.

Dziękujemy WSZYSTKIM, któ-
rzy są z nami każdego codziennego 
dnia i od święta też.

Na kolejne spotkanie zapraszamy 
wszystkich za rok,już dziś obiecu-
ją,że dołączą do nas nowi uczestni-
cy - WTZ z Legionowa. Z radością 
powitamy nowych uczestników, wy-
mienimy doświadczenia, podzielimy 
się wiedzą poczęstujemy - czym cha-
ta bogata.

Nasz tygodnik informuje ja-
ko pierwszy, że działalność WTZ 
w Świeszczewie została dostrzeżona 
i doceniona w ogólnopolskiej, XIX 
edycji konkursu LODOŁAMACZE 
2024. To uhonorowanie pracy na 
rzecz aktywizacji społecznej i zawo-
dowej osób z niepełnosprawnością.

J.W.
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O matmo! – Interaktywna wystawa 
Centrum Nauki Kopernik w CSK 
w Wieliszewie w dniach 13-14 września

W ramach współpracy 
Ośrodka Kultury w Wielisze-
wie i Centrum Nauki Koper-
nik w budynku Centrum Spo-
łeczno-Kulturalnego w Wieli-
szewie pojawi się dwudniowa 
(13-14 września) interaktywna 
wystawa „O Matmo!”. To ide-
alna okazja, by zainspirować 
dzieci do obserwacji, do-
świadczania, zadawania pytań 
i poszukiwania odpowiedzi 
oraz odczarować demonizo-
waną Królową Nauk i pokazać 
matematykę jako fascynującą 
przygodę.

W ciągu każdej godziny wy-
stawę będzie mogło odwiedzić 
do 50 osób. Zapraszamy rodzi-
ny i szkoły. Zorganizowane 

wejścia grupowe możliwe będą 
tylko po zgłoszeniu do Ośrod-
ka Kultury w Wieliszewie.

Nowy punkt obsługi mieszkańców
Powstał nowy punkt 
obsługi mieszkańców 
poza głównym budynkiem  
Urzędu Gminy Wieliszew. 
Od poniedziałku  
9 września w Centrum 
Społeczno-Kulturalnym 
mieszczącym się przy 
ulicy Niepodległości 
w Wieliszewie (wejście 
od ulicy Modlińskiej 
przy przystanku 
autobusowym) można 
złożyć dokumenty, pobrać 
wnioski, popracować 
zdalnie lub poczytać 
i odpocząć. Na początek 
punkt będzie czynny od 
poniedziałku do piątku 
w godzinach 8:00 – 16:00. 
Niebawem też dla wygody 
mieszkańców pojawią 
się automaty z kawą 
i przekąskami.

eprasa.pl c001eec3ed



w w w.jarmark24.pl
nr 37 JARmARK MAZoWiECki10 - 16 WRZEŚNIA 2024 9

ZDROWIE

ZApRASZAmy

eprasa.pl c001eec3ed



w w w.jarmark24.plJARmARK MAZoWiECki nr 37 10 - 16 WRZEŚNIA 202410 OGŁOSZENIA - REKLAmy

nadaj DROBNE na stronie

www.nadajdrobne.pl

OGŁOSZENIA  
DROBNE
do bieżącego numeru  

przyjmujemy  

do poniedziałku  
do godziny 12:00.

OGŁOSZENIA  
DROBNE
do bieżącego numeru  

przyjmujemy  

do poniedziałku  
do godziny 12:00.

Spółdzielnia Mieszkaniowa

Lokatorsko-Własnociowa w Pułtusku

ul. Tysiclecia 11 tel. 23 692 52 27 i 23 692 55 82

ogłasza

przetarg  nieograniczony  na  wykonanie  parkingu  na  60
miejsc  postojowych  z  drogami  wewntrznymi  z  kostki

brukowej  na  podsypce  cementowo-piaskowej  przy

budynkach  Podchorych  5  i  13-go  Pułku  Piechoty  7
w Pułtusku.

Wymagany termin realizacji robót do dnia 15.11.2024 r.

Oferty  naley  złoy  w  sekretariacie  Spółdzielni  w  terminie

do dnia 19.09.2024 r. do godz.15.00.

 

Specyfikacj  Istotnych Warunków Zamówienia za odpłatnoci
200 zł mona odebra w siedzibie Spółdzielni ul. Tysiclecia 11

pokój nr 5 tel. 23 692 52 27.

Wadium w kwocie 5.000 zł, na kade zadanie, naley wpłaci
na konto Spółdzielni PKO/Pułtusk nr 10 1020 1592 0000 2902

0012 3323 do dnia 19.09.2024 r.

Otwarcie ofert nastpi w siedzibie Spółdzielni w dniu 20.09.2024 r.

o godz. 9.00.

Zastrzegamy  sobie  prawo  do  swobodnego  wyboru  ofert,

prowadzenia dodatkowych rokowa, nie przyjcie adnej z ofert,

a  take  uniewanienie  przetargu  bez  podania  przyczyn.

Wykonawcy  z  tytułu  odrzucenia  oferty  nie  przysługuj  adne

roszczenia przeciwko Zamawiajcemu.

INFORMACJA

Na podstawie  art.  7  ust.  10  ustawy z  dnia  5  lipca  2018 r.  o  ułatwieniach  w przygotowaniu

i realizacji  inwestycji  mieszkaniowych oraz  inwestycji  towarzyszcych (Dz.  U.  2024 r.  poz.  195)

informuj, e na stronie bip.pultusk.pl został zamieszczony wniosek o ustalenie lokalizacji inwestycji

polegajcej na budowie budynku mieszkalnego wielorodzinnego wraz z niezbdn infrastruktur,

na terenie działek nr ewid. 65/143 i 65/144 w obrbie 12 miasta Pułtusk.

ZAWIADOMIENIE

Na  podstawie  art.  7  ustawy  z  dnia  5  lipca  2018  r.
o  ułatwieniach  w  przygotowaniu  i realizacji  inwestycji
mieszkaniowych oraz inwestycji towarzyszcych (Dz. U. 2024 r.
poz. 195) zawiadamiam, e w dniu 30.08.2024 r. do tut. Urzdu
wpłynł  wniosek  o  ustalenie  lokalizacji  inwestycji  polegajcej
na  budowie  budynku  mieszkalnego  wielorodzinnego  wraz
z niezbdn  infrastruktur,  na terenie działek nr ewid. 65/143
i 65/144 w obrbie 12 miasta Pułtusk. Przedmiotowy wniosek
wraz  z  załcznikami  został  zamieszczony  na  stronie
bip.pultusk.pl.  Uwagi  do  powyszego  wniosku  mog  by
składane  w  formie  pisemnej  na  adres  Urzdu  Miejskiego
w  Pułtusku,  ul.  Rynek  41,  06-100  Pułtusk  oraz  za  pomoc
rodków  komunikacji  elektronicznej,  na  adres
email:  um@pultusk.pl.  w  terminie  21  dni  od  publikacji
niniejszego  wniosku  na  stronie  bip.pultusk.pl,  tj.  do  dnia
26 wrzenia 2024 r.

Administratorem  danych  osobowych  jest  Burmistrz  Miasta
Pułtusk, majcy siedzib w Pułtusku (06-100) przy ul. ul. Rynek
–  Ratusz  41.  Burmistrz  Miasta  Pułtusk  wyznaczył  inspektora
ochrony  danych,  z którym  mona  skontaktowa  si  poprzez
email:  iod@pultusk.pl.  Szczegółowa  informacja  o zasadach
przetwarzania danych osobowych, zgodna z art. 13 ust. 1 i  2
Rozporzdzenia  Parlamentu  Europejskiego  i  Rady  (UE)
2016/679 z dnia 27 kwietnia 2016 r.  w sprawie ochrony osób
fizycznych  w zwizku  z  przetwarzaniem  danych  osobowych
i  w  sprawie  swobodnego  przepływu  takich  danych  oraz
uchylenia  dyrektywy  95/46/WE  (ogólne  rozporzdzenie
o  ochronie  danych)  (Dz.  Urz.  UE  L  119  z 4.05.2016, str.1)
została  opublikowana  na  stronie  internetowej  Urzdu
http://pultusk.pl/ochrona-danych-osobowych/  oraz  wywieszona
na tablicy ogłosze w siedzibie Urzdu.

wiercze, dnia 10 wrzenia 2024 r.
GP.6722.1.2024.BKF

OGŁOSZENIE
Wójta Gminy wiercze o przystpieniu do sporzdzenia planu ogólnego gminy wiercze

Na  podstawie  art.  13i  ust.  3  pkt.1  ustawy  z  dnia  27  marca  2003  r.  o  planowaniu
i zagospodarowaniu przestrzennym  (Dz. U. z 2023 r.  poz. 977 ze zmianami)  oraz art. 39 ust. 1
i art. 54 ust. 3 ustawy z dnia 3 padziernika 2008 r. o udostpnianiu informacji o rodowisku i jego
ochronie,  udziale  społeczestwa  w ochronie  rodowiska  oraz  o  ocenach  oddziaływania
na rodowisko (Dz. U. z 2024 r.,  poz. 1112), ogłaszam o podjciu przez  Rad  Gminy wiercze
Uchwały Nr 342/XLV/2024 z dnia 14 marca 2024 r. w sprawie przystpienia do sporzdzenia planu
ogólnego gminy wiercze.

Wnioski do projektu planu ogólnego naley składa do dnia 10 padziernika 2024 r. na pimie
utrwalonym  w  postaci  papierowej  lub  elektronicznej,  w  tym  za  pomoc  rodków  komunikacji
elektronicznej,  w szczególnoci  poczty  elektronicznej,  na  formularzu  (zgodnym  ze  wzorem
stanowicym załcznik do Rozporzdzenia Ministra Rozwoju i Technologii z 13 listopada 2023 r.
w sprawie wzoru formularza pisma dotyczcego aktu planowania przestrzennego – Dz. U. z 2023 r.
poz. 2509) na adres: Wójt Gminy wiercze,  ul. Kolejowa 2, 06-150 wiercze, w siedzibie Urzdu
Gminy wiercze, na adres e-mail: gmina@swiercze.pl, za porednictwem elektronicznej skrzynki
podawczej ePUAP: /UGSwiercze/skrytka

Formularz wniosku dostpny jest w siedzibie Urzdu Gminy wiercze oraz na stronie Biuletynu
Informacji  Publicznej  Urzdu  Gminy  wiercze  w  zakładce  Dla  mieszkaca-Gopodarka
przestrzenna-Plan  ogólny-wnioski  do  planu  ogólnego  (https://swiercze.biuletyn.net/?
bip=2&cid=601&id=1391) 

Zgodnie  z  art.  8g  ust.  2  ustawy  o  planowaniu  i  zagospodarowaniu  przestrzennym składajc
wniosek naley poda swoje imi, nazwisko albo nazw oraz adres zamieszkania albo siedziby,
adres poczty elektronicznej o ile si taki posiada. Naley równie wskaza czy jest si włacicielem
czy uytkownikiem wieczystym nieruchomoci objtej wnioskiem. Mona równie poda dodatkowe
dane do kontaktu takie jak adres do korespondencji lub numer telefonu. 

Wnioski  do  prognozy  oddziaływania  na  rodowisko  naley  składa  w  terminie  do  dnia
10  padziernika  2024 r.  w  formie  pisemnej,  ustnie  do  protokołu  w  siedzibie  Urzdu  Gminy
wiercze, bd za pomoc rodków komunikacji elektronicznej bez koniecznoci opatrywania ich
bezpiecznym  podpisem  elektronicznym,  na  adres:  Wójt  Gminy  wiercze,  ul.  Kolejowa  2,
06-150  wiercze,  w siedzibie  Urzdu  Gminy  wiercze,  na  adres  e-mail:  gmina@swiercze.pl,
za porednictwem elektronicznej skrzynki podawczej ePUAP: /UGSwiercze/skrytka.

Zgodnie  z  artykułem  13  i  14  Rozporzdzenia  Parlamentu  Europejskiego  i  Rady  (UE)  2016/679  z  dnia
27 kwietnia 2016 r. w sprawie ochrony osób fizycznych w zwizku z przetwarzaniem danych osobowych 
i  w  sprawie  swobodnego  przepływu  takich  danych  oraz  uchylenia  dyrektywy  95/46/WE  (ogólne
rozporzdzenie  o ochronie  danych),  Wójt  Gminy spełnia  obowizek informacyjny przekazujc Pastwu
ponisze dane:
Administratorem Pastwa danych osobowych jest Gmina wiercze reprezentowana przez Wójta Gminy wiercze,
ul.  Kolejowa  2,  06-150  wiercze,  tel:  23  691  60  45,  fax:  23  691  60  12,  e-mail:  gmina@swiercze.pl.  Dane
kontaktowe do Inspektora Ochrony Danych:  e-mail: iod@swiercze.pl Celem przetwarzania danych jaki realizuje
Administrator jest opracowanie planu ogólnego. Odbiorcami, którym moemy udostpni Pastwa dane osobowe,
s  podmioty  zapewniajce  oprogramowanie  przetwarzajce  dane.  Dane  nie  bd  przekazywane  do  Pastw
trzecich. Dane osobowe bd przetwarzane przez okres obowizywania planu ogólnego. Pastwa dane osobowe
s przetwarzane na podstawie przepisów prawa, które okrelaj ustawy: z dnia 27 marca 2003 r. o planowaniu
i zagospodarowaniu przestrzennym oraz z dnia 3 padziernika 2008 r. o udostpnianiu informacji o rodowisku
i  jego ochronie,  udziale  społeczestwa w ochronie  rodowiska oraz o  ocenach oddziaływania  na rodowisko.
Jednoczenie posiadaj Pastwo moliwo dostpu i aktualizacji podanych danych i prawo do dania usunicia
lub  ograniczenia  przetwarzania  oraz  prawo  do  wniesienia  sprzeciwu  wobec  przetwarzania,  a  take  prawo
do przenoszenia danych. Z przysługujcych praw mog Pastwo skorzysta kontaktujc si przez podane wyej
dane. Przysługuje Pastwu prawo wniesienia skargi do Prezesa Urzdu Ochrony Danych Osobowych. Podanie
danych  jest  dobrowolne,  jednak  niezbdne  do  zrealizowania  celu.  W  ramach  realizowanego  przetwarzania
nie wystpuje profilowanie.

WÓJT GMINY WIERCZE
       - Adam Misiewicz -

WYCIG Z OGŁOSZENIA
o I przetargu ustnym nieograniczonym

na sprzeda działki połoonej w miejscowoci Mieszki-Kuligi gm. Winnica

Na podstawie art. 28 ustawy z dnia 21 sierpnia 1997 r. o gospodarce nieruchomociami (Dz. U.
z 2023r. poz. 344 ze zm.) oraz rozporzdzenia Rady Ministrów z dnia 14 wrzenia 2004r. w sprawie
sposobu i trybu przeprowadzania przetargów oraz rokowa  na zbycie nieruchomoci (t.j.  Dz. U.
z 2021r. poz. 2213), Wójt Gminy Winnica ogłasza I przetarg ustny nieograniczony na sprzeda
działki połoonej w miejscowoci Mieszki-Kuligi gm. Winnica:

 działka nr ewid. 118/1 o pow. 0,0224 ha (zabudowana budynkiem mieszkalnym o powierzchni 

zabudowy 83,25 m2) - cena wywoławcza – 174.000,00 zł

Przedmiotowa działka stanowi własno Gminy Winnica dla której w Sdzie Rejonowym w Pułtusku
IV Wydział Ksig Wieczystych prowadzona jest Ksiga Wieczysta Nr OS1U/00043137/8.

 Warunkiem przystpienia do przetargu jest wniesienie  wadium na konto Urzdu Gminy w

Winnicy Bank Spółdzielczy Nasielsk Oddział Winnica Nr 75 8226 0008 2002 2000 1270 0011
w terminie do dnia 7 padziernika 2024r.  (poniedziałek).  Ponadto informuje si,  e wpłata
wadium powinna znale si na koncie Urzdu Gminy w wyznaczonym wyej terminie.

 Ustala si wadium w wysokoci 10% wartoci działki: 17.400,00 zł.
 Wadium wpłacone przez uczestnika, który wygrał przetarg, zostanie zaliczone na poczet ceny

nabycia  nieruchomoci,  pozostałym  uczestnikom  wadium  zostanie  zwrócone  nie  póniej
ni przed upływem 3 dni od dnia zakoczenia przetargu.

 Wadium w przypadku, gdy osoba wskazana w protokole z przeprowadzonego przetargu jako

nabywca nie przystpi bez usprawiedliwienia do zawarcia umowy w wyznaczonym miejscu
i  terminie  Wójt  Gminy  Winnica  moe  odstpi  od  zawarcia  umowy,  a  wpłacone  wadium
nie podlega zwrotowi.

 Postpienie ceny nie moe by nisze ni 1% ceny wywoławczej, w zaokrgleniu do pełnych

dziesitek złotych.
 Przetarg jest wany bez wzgldu na liczb uczestników, jeli chocia jeden z nich zaoferuje

cen wysz od ceny wywoławczej.
 Cena  sprzeday  nieruchomoci  podlega  zapłacie  przez  kupujcego  nie  póniej

ni w przeddzie zawarcia umowy przenoszcej własno.

PRZETARG ODBDZIE SI DNIA 11 padziernika 2024r. (pitek) O GODZ. 9.00
W URZDZIE GMINY W WINNICY, UL. PUŁTUSKA 25, 06-120 WINNICA

(parter, sala konferencyjna)

 Opis nieruchomoci:
Przedmiotowa nieruchomo oznaczona numerem ewidencyjnym 118/1 o powierzchni 0,0224
ha połoona we wsi  Mieszki-Kuligi,  zabudowana jest  parterowym budynkiem mieszkalnym
o powierzchni zabudowy 83,25 m2, powierzchni uytkowej 61,24 m2. 

 Przeznaczenie nieruchomoci: 
Nieruchomo  nie  ley  na  obszarze  objtym  miejscowym  planem  zagospodarowania
przestrzennego,  zgodnie  ze  stanem  faktycznym  i  ewidencj  gruntów  stanowi  budynki
mieszkalne- symbol B.

 Nieruchomo jest wolna od obcie i zobowiza.

 W dniu przetargu uczestnicy okazuj  kopi wniesienia wadium, dane osobowe.

 Osoba reprezentujca uczestnika przetargu, winna przedstawi pełnomocnictwo w formie aktu

notarialnego do uczestnictwa w przetargu, zakupu nieruchomoci.
 W przypadku chci  nabycia  do majtku  wspólnego,  warunkiem jest  stawiennictwo obojga

małonków lub  jednego,  który  bdzie  posiadał  pisemn  zgod  drugiego  do  uczestnictwa
w przetargu.

 Oferent  pozostajcy  w  zwizku  małeskim  chccy  naby  nieruchomo  do  majtku

osobistego winien złoy  stosowne owiadczenie  o  nabywaniu  nieruchomoci  do  majtku
osobistego.

 Zgodnie  z  ustaw  z  dnia  11  marca  2004  r.  o  podatku  od  towarów  i  usług  -  sprzeda
w/w nieruchomoci nie podlega opodatkowaniu podatkiem od towarów i usług VAT. 

 Koszty zwizane z zawarciem umowy sprzeday ponosi kupujcy.

Wójt  Gminy  Winnica  zastrzega  sobie  prawo  odwołania  przetargu  z  wanych  powodów,
informujc o tym fakcie w formie prawem przewidzianej.

Ogłoszenie podaje si do publicznej wiadomoci na tablicy ogłosze Urzdu Gminy w Winnicy,
na  stronie  internetowej  www.bip.gminawinnica.pl,  na  tablicy  ogłosze  w  miejscowoci  Mieszki-
Kuligi, w gazecie Tygodnika Pułtuskiego.

Informacje dotyczce przetargu mona uzyska w Urzdzie Gminy w Winnicy oraz telefonicznie
pod numerem telefonu (23)691-40-31 lub na stronie internetowej www.bip.gminawinnica.pl

WÓJT GMINY WINNICA
mgr Robert Wróblewski

pRaCa
dam pracę

ZATRUDNIMY PIEKARZY - mile widzia-
ny CIASTOWY. Piekarnia, Zegrzyńska 
36, Legionowo. Tel. 22 784 09 30, 22 
772 82 56 
 LEG 53498

szukam pracy

Pielęgniarka z doświadczeniem 
przyjmie pracę u osób wymagających 
opieki - Legionowo i okolice. 
 Tel. 517 818 804, 505 330 176 
 LEG 53511

SpoRT i uRoda

TuRYSTYka

uSłuGi
remont i budowa

Elektryk złota rączka  515010373 
 LEG 53510

Glazura, terakota, gres, malowanie, 
gładź gipsowa, przeróbki elektryczne, 
przeróbki hydrauliczne, panele. 
Krótkie terminy. Tel: 501-184-279 
 LEG 53513

złoTa RĄCzka - usługi budow-
lane,   hydrauliczne, elektryka, 
mniejsze  i większe remonty. 
Szybko, tanio  
i  solidnie. Referencje. 735953829 
 LEG  53387

ogrodnicze

Wycinka drzew metodą alpinistyczną, 
sekcyjna wycinka drzew, przycinanie, 
prześwietlanie koron drzew, usuwa-
nie martwych drzew, gałęzi, konarów, 
usługi rębakiem, zrębkowanie gałęzi 
oraz wywóz urobku. Z PODNOŚNIKA, 
MIEJSCA TRUDNO DOSTĘPNE, PROFE-
SJONALNIE.  698-991-470 
 LEG  53176

porządki
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OGŁOSZENIA  
DROBNE
do bieżącego numeru  

przyjmujemy  

do poniedziałku  
do godziny 12:00.

LEGIONOWO

Jagielloñska 8

OGŁOSZENIA  
DROBNE
do bieżącego numeru  

przyjmujemy  

do poniedziałku  
do godziny 12:00.

OGŁOSZENIA  
DROBNE
do bieżącego numeru  

przyjmujemy  

do poniedziałku  
do godziny 12:00.

STAROSTA PUŁTUSKI
podaje do publicznej wiadomoci:

Na  tablicy  informacyjnej  Starostwa  Powiatowego

w  Pułtusku  przy  ul.  Marii  Skłodowskiej  Curie  11  oraz

na  stronach  internetowych  urzdu  (www.powiatpultuski.pl

i  BIP)  zostanie  umieszczony na okres  21  dni  tj.  od  dnia

11 wrzenia 2024 r. do dnia 1 padziernika 2024 r. wykaz

nieruchomoci  stanowicej  własno  Skarbu  Pastwa

przeznaczonej  do  sprzeday  w  trybie  bezprzetargowym

na  rzecz  uytkownika  wieczystego.  Wykaz  dotyczy

nieruchomoci  gruntowej  połoonej  w obrbie  Grabówiec,

gmina Pułtusk, oznaczonej w ewidencji gruntów i budynków

numerem działki 122/2 o powierzchni 2,4684 ha.

Solidna umyje okna. Legionowo 
515-949-526 
 LEG 53512

BizneS

nieRuCHoMoŚCi
sprzedam dom

Wójcik Development Adam Wójcikow-
ski 05-119 Łajski, ul. Fabryczna 20 
+48 533 063 000, +48 502 469 160 
 biuro@wojcikdevelopment.pl   
 LEG 53425

sprzedam działkę

Działka budowlana 1300 metrów , 
może być na bliźniak. Cena 530zł za 
metr. Jabłonna 602-222-431 
   53505

Sprzedam działkę budowlaną, 2800 
metrów,szerokosc 40x500 metrów + 
droga 10 metrów obok działki, cena 
2300000 do negocjacji w Karolinie, 
602-222-431 
   53504

zWieRzĘTa
sprzedam

Sprzedam w dobre ręce szczeniaka 
labradora - 10 miesięcy.  Tel. 602 74 
16 89 
 LEG 53508

uRoCzYSToŚCi
organizacja imprez

Parodysta, wodzirej, konferansjer, 
animator kultury, pół�nalista pro-
gramu „Mam talent” - tanio, solidnie 
- Legionowo i okolice 791833101 
 LEG  53384

ReSTauRaCJa LeGionoWSka; 
chrzciny, komunie, stypy,  
urodziny, uroczyste obiady,  
romantyczne kolacje, catering. 
Tel. 505-360-809,  www.legio-
nowska.pl 
 LEG  53178

SpRzĘT iT

MaTRYMoniaLne

koMunikaTY

RÓŻne

kupię szklarnie do rozbiórki 
mnożarki, gotówka 515924866 
 LEG 53413

Sprzedam duże drewniane rzeźby, 
kapliczki  601913597 
 LEG  53386

Sprzedam: parapety i stopnie 
schodowe: dębowe 100 x 30 x 3.8 
cm - cena 130 +vat (klasa rustic); 
jesionowe 120 x 30 x 3.8 cm 130 zl 
+vat.  Telefon 607607700 
 PUL 53466
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12 WOKÓŁ LUDZI I ZDARZEŃ

Felietonowo
No to cieszmy się – żelazne-

go pomnika parowozu nie bę-
dzie. Kiedy pierwszy raz pisa-
liśmy o tymże pomyśle i o ulo-
kowaniu POMNIKA w parku 
PRZY ULICY WIDOK, byli-
śmy spięci jak agrafka. No bo 
jak? Tyle kg żelastwa, trzeba 
toto odrestaurować, osadzić 
na piedestale... I to gdzie? Był 
pomysł, że w parku, w par-
ku eco z pierwszą i jedyną 
w mieście łąką miejską. W ta-
kim, powiedzmy, dziewiczym 
krajobrazie. Żelastwo. Ow-
szem, owe parowozy i wagony 
pięknie wyglądają w muzeum 
w Sochaczewie, a nie w krajo-
brazie miejskim. I co ciekawe, 
a nawet bardzo, radny Adam 
Prewęcki miał, mówił nam, 
w zanadrzu drugi pomysł; 
gdyby nie wypalił ten z paro-
wozem, w mieście miał stanąć 
OGÓREK, autobus rodem 
z socjalizmu, też stanowiłby 
pomnik. Chcielibyśmy podać 
inny pomysł, niedorzeczny 
na równi z tymi dwoma – PO-
MNIK WIDELCA, którym 
bohater filmu ALTERNA-
TYWY 4 ZAPEWNE JADŁ 
SCHABOSZCZAKA Z KA-
PUSTĄ. W Pułtusku. 

***
Pod koniec sierpnia panie 

z KGW POKRZYWIANKI 
wraz z dziećmi wybrały się do 
pułtuskiego Muzeum Regio-
nalnego. Świetny to pomysł na 
wycieczkę w celu zgłębienia 
lokalnej historii, poznania za-
bytków Pułtuska i odpoczyn-
ku w spokojnej atmosferze 
przeszłości. (Foto własność 
KGW).

***
Napisała do nas pani Jo-

lanta, która w Pułtusku bywa 
od czasu do czasu. Po miłym 
pozdrowieniu zaczęła z gru-
bej rury. A ta dotyczyła brudu 
na ulicach, dokładnie brudu 
chodników, chodników przed 
minibarami, barami, budkami, 
z których serwuje się jedze-
nie i to również przy głównej 
ulicy prowadzącej do rynku! 
Podnosiliśmy już ten problem 
w naszej gazecie, ale że tym 
razem uwagę na te miejskie 
nieczystości zwróciła kobieta 
spoza Pułtuska, wracamy do 
sprawy. Nasza korespondent-
ka nie gryzła się w język, na-
pisała, że trotuary wyglądają 
jakby zwymiotowały na nie 
tłumy... turystów. Okey, PO-
MYŚLELIŚMY: RZECZY-
WIŚCIE TAK WYGLĄDAJĄ 
NASZE CHODNIKI, ALE 
TŁUMY TURYSTÓW? Zbyt 
to optymistyczne liczenie 
przyjezdnych. 

***
Dziś w PLOCIUSZKU 

również o zjawisku, zjawi-
sku, którym w naszym puł-
tuskim pejzażu jest Karolina 
Ambroziak-Sawicka, śliczna 
i eteryczna. Uzdolniona. Bu-
dzi zachwyt. To ona stworzyła 
grupę teatralną Ucho od Śle-
dzia, a spektakle w jej reży-
serii pokochali pułtuszczanie. 
Z wykształcenia wokalistka 
jazzowa i autorka muzyki do 
wierszy wybitnych poetów. 
Pracuje w MCKiS z dorosły-
mi i dziećmi. Zamiłowanie do 
muzyki przekazał jej dziadek 
Kazimierz Ambroziak, dobrze 
znany starszemu pokoleniu 
pułtuszczan. Kiedyś nam po-
wiedziała, że zawodu muzyka 
nie da się wybrać, tak samo 
jak trudno przed nim uciec; to 
przeznaczenie. Mówiła nam 
również, że chciałaby rozwijać 
ruch muzyczny wśród pułtu-
skiej społeczności, zarażać pa-
sją muzyczną, być stale w ru-
chu z głową pełną pomysłów. 
I tak się stało w istocie. Wiel-
kie to szczęście dla miasta. 

(Foto archiwalne GMD)
***

Co jak co, ale sklepów i su-
permarketów to mamy w mie-
ście, że ho ho. Jak czegoś 
nie dostaniesz TU to TAM. 
I o wszelkie produkty, mię-
sa, wędliny, środki czystości 
i urody tu chodzi. A pamięta-
cie krzyk, który się podnosił, 
kiedy powstawały coraz now-
sze markety? Przede wszyst-
kim o to, że DUŻE wchłonie 
MNIEJSZE i MAŁE. Paść to 
może sklep czy sklepik, którego 
właściciele nie dbają o klienta, 
a w Pułtusku wieści rozcho-
dzą się w trymiga. Wiadomo, 

że w OLI są wspaniałe ryby 
wędzone, jagodzianki i świet-
ny koperek, że w LEWIATA-
NIE, 17 Sierpnia, kaszanka, 
że u LENARCIKA kiełbasa 
tatarska i szynka z nogi, że 
w sklepiku z wszelkim dro-
biem przy 17 Sierpnia piersi 
kurze i indycze, skrzydełka, 
golonki, udźce, wątróbki i żo-
łądki, że w OD i DO jest... 
bogaty wybór prasy i warzyw, 
i chemii domowej. Jakiś wnio-
sek? Kto dba, ten ma, klientów 
oczywiście. 

***
PiS odwołał CAMPUS 

POLSKA, który miał się od-
być w... Pułtusku, w połowie 
września. Powód? Finansowy. 
Pieniądze miała wyłożyć Euro-
pejska Partia Konserwatywna 
i Reformatorska, ale nie było 
pewności co do finansowania. 
Campus Polska miał być od-
powiedzią na Campus Polska 
Przyszłości. Ale... prezes nie 
wykluczył, że partia wróci do 
tego pomysłu. W Pułtusku. 
I my się nie dziwimy, wszak 
Pułtusk to piękne miasto, no-
woczesne i z tradycjami. 

***
Na koniec coś smacznego, 

z mięskiem i z kremem. Z mię-
skiem to pierożki z NASZEJ 
PIEROGARNI, a z kremem 
to torty, to ciasta, galaretki 
i ciasteczka z trzymającej się 
dobrze cukierni, też kawiarni 
i herbaciarni PTYŚ, z którym to 
PTYSIEM TYGODNIK jest od 
zawsze. Fajny tam klimacik na 
przedpołudniową kawkę, którą 
piją stali bywalcy i smakują no-
wi kremożercy. My do PTYSIA 
zachodzimy też na wywiady 
z naszymi rozmówcami.

GMD

pLOCIUSZEK

Poleca naczelna Ewa 
Dąbek i dziennikarka 
Grażyna Maria 
Dzierżanowska, 
obie smakoszki 
wciąż rozmyślające 
o odchudzaniu

Redakcyjne dania z wy-
korzystaniem pomidorów 
już były, teraz czas na śliw-
ki – przecież to już jesień, 
chociaż temperatury jak 
w szczycie lata. Śliwek ma-
my do woli na ulicznych 
straganach, w sklepach i na 
rynku. Różnej wielkości i róż-
nego koloru. Śmiem jednak 
twierdzić, że śliwki najlepsze 
są prosto z drzewa, ale nie 
każdy ma możliwość rwać je 
w ogrodzie. Służą wielu da-
niom, zarówno te suszone, 
jak i „żywe”. 

Nasze dzisiejsze COŚ NA 
ZĄB to ciasto ucierane ze 
śliwkami i knedle ze śliwka-
mi. Dania zróżnicowane pod 
kątem pracochłonności. 

Każda gospodyni zapew-
ne zna choćby jeden przepis 
na ciasto czy knedle – my, 
podając swoje, przypomina-
my jedynie, że śliwki warto 
jeść, warto używać do róż-
nych dań. 

Oto knedle, które są tak 
znane wśród gospodyń do-
mowych, że nie potrzebują 
drobiazgowego przepisu: 
ugotować ziemniaki według 
swojej miary. Przepuścić 
je dokładnie przez praskę. 
Do ziemniaków dodać mą-

kę pszenną i dwie kopiaste 
łyżki maki ziemniaczanej, 
odrobinkę soli i jajo. Wyro-
bić masę, uformować z niej 
wałek jak na kopytka tyl-
ko grubszy, podzielić go na 
części według oczekiwanej 
wielkości. Można też odry-
wać odpowiednie porcje od 
bryły ciasta. 

Odlać sok z przygotowa-
nych wcześniej, przekrojo-
nych śliwek (ale nie do koń-
ca i niezbyt dużych), posy-
panych cukrem i cukrem 
waniliowym. Następnie 
zawijać owoce w przygo-
towane już, poporcjowane 
ciasto, formować zgrabne 
kulki. Knedle gotować w lek-
ko osolonej wodzie do wy-
płynięcia.

Podawać z masłem i bułką 
tartą lub tylko z gęstą śmie-
taną, lub z cząstkami skar-
melizowanych śliwek lekko 
podduszonych w małej ilo-
ści cukru. 

OTO CIASTO UCIERANE 
ZE ŚLIWAKMI 

Składniki:
4 duże jajka, białka i żółtka 

oddzielnie
3/4 szklanki drobnego cu-

kru do wypieków
pół szklanki oleju rzepa-

kowego (125 ml) lub rozto-
pionego, przestudzonego 
masła

1,5 szklanki mąki pszennej
1,5 łyżeczki proszku do 

pieczenia
kilka kropel ulubionego 

aromatu lub 1 łyżeczka eks-
traktu waniliowego

500 – 600 g śliwek 
cukier puder do oprószenia 
Wszystkie składniki po-

winny być w temperaturze 
pokojowej. Mąkę i proszek 
do pieczenia przesiać, odło-
żyć. Do misy miksera wbić 
białka i ubić na sztywną 
pianę, pod koniec ubijania 
dodając stopniowo cukier, 
co ważne – łyżka po łyżce, 
cały czas ubijając. Powinna 
powstać gęsta, błyszcząca 
piana. Dodać żółtka i zmik-
sować do połączenia. Do 
miksowanej masy strużką 
wlewać olej, nie zaprzesta-
jąc miksowania. Dodać aro-
mat i ubić. Piana zmniejszy 
swoją objętość, jednak nadal 
będzie bardzo gęsta. Do tak 
przygotowanej piany dodać 
przesianą mąkę z proszkiem, 
wymieszać delikatnie szpa-
tułką, do połączenia.

Formę z odpinaną obrę-
czą o średnicy 23 – 25 cm 
wyłożyć papierem do pie-
czenia, sam spód. Przełożyć 
do niej ciasto, wyrównać. 
Na górę wyłożyć owoce, 
wciskając je lekko do środka 
(połówki śliwek skórką wci-
skamy w ciasto).

Piec w temperaturze 175ºC 
przez około 1 godzinę lub do 
tzw. suchego patyczka. Cia-
sto wystudzić, oprószyć cu-
krem pudrem.

SMACZNEGO!
GOTOWAŁY I PIEKŁY 

ED I GMD

REDAKCYJNE COŚ NA ZĄB

JAK TEN CZAS LECI... 
Dziś my, jego uczniowie, jeste-
śmy już dużo starsi od SORA 
ANTONIEGO, kiedy ten nas 
uczył przysposobienia obron-
nego. Nas, XI d, łacińską, 
wychowawca Tomasz Wyszo-
grodzki). To on zawiózł nas 
na obóz wojskowy do Mińska 
Mazowieckiego. To przed nim 
salutowali wojskowi z jednost-
ki, w której stacjonowaliśmy; 
wciąż słyszeliśmy: panie rot-
mistrzu!, panie rotmistrzu!

I my, uczennice i ucznio-
wie, kochaliśmy swojego SO-
RA ANTKA, mimo że nie raz 
kopnął w tyłek niesfornego 
SKARŻAKA, szczególnie 
dokazującego na strzelnicy na 
Popławach lub w drodze do 
niej. 

Pamiętam, jechaliśmy do 
Mińska pod opieką SORA. 
W Warszawie mieliśmy ciut 
wolnego czasu do odjazdu po-
ciągu. Na określoną godzinę 
stawiliśmy się wszyscy poza 
Jurkiem Kurantem. Profe-
sor, zdenerwowany w obawie 
o bezpieczeństwo Jerzego, go-
nił po peronach jak dzisiejsze 

pendolino. Wreszcie jest. Poja-
wił się w ostatniej chwili. 

– Jurek! Jurek! – cieszyliśmy 
się. Jurek wszedł do wagonu, 
w którym my już byliśmy, 
za nim SOR i tak go kopnął 

w siedzenie, że ten przeleciał 
w powietrzu pół wagonu. 

Jeśli zapytacie po czyjej stro-
nie byliśmy, odpowiemy: za 
profesorem Antonim Gorczyń-
skim. Całym sercem.      GMD

FAJNE FOTO

zdjęcie: smakosze.pl
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14 WIEŚci  z mazowsza

Najaktywniejsze sołectwa na Mazowszu wybrane!
Od ośmiu lat nagradzamy sołectwa w konkursie: „Najaktywniejsze sołectwo Krajowej Sieci Obszarów Wiejskich – Sukcesy widać 
po sąsiedzku”. W tym roku, podobnie jak w ubiegłym pula nagród wyniosła aż 40 tysięcy złotych.

Po obliczeniu punktacji 
i przeprowadzeniu dyskusji 
Komisja konkursowa podjęła 
decyzję o przyznaniu 5 lokat 
w konkursie oraz 3 wyróż-
nień dokonując podziału na-
gród finansowych.

Dożynki Województwa 
Mazowieckiego Sanniki 
2024 - największe rolnicze 

święto było znakomitą okazją 
do podsumowania konkursu 
i wręczenia symbolicznych 
czeków zwycięzcom.

Na scenie powitaliśmy 
dwu-trzyosobowe reprezen-
tacje gmin i sołectw. Byli 
sołtysi, ale także Wójtowie, 
Burmistrzowie, ich Zastępcy 
bądź Sekretarze. Symbolicz-

ne czeki wręczali: Członek  
Zarządu Województwa Ma-
zowieckiego Janina Ewa 
Orzełowska, Wiceprze-
wodniczący Sejmiku Wo-
jewództwa Mazowieckiego 
Marcin Podsędek, Starosta 
Gostyniński Andrzej Krze-
wicki oraz Burmistrz Miasta 
i Gminy Sanniki Gabriel 
Wieczorek. 

Wyróżnienia po 2.000 zł 
otrzymały :

● Sołectwo Huta Żabio-
wolska w gminie Żabia Wo-
la

● Sołectwo Granice Osie-
dle w gminie Teresin

● Sołectwo Odrano-Wola 
w gminie Grodzisk Mazo-
wiecki

V miejsce i kwota 4.000 zł 
trafiła do Sołectwa Jarocin 
w gminie Baboszewo

IV miejsce i kwota 4.500 
zł to miejsce Sołectwa Zgo-
rzała w gminie Lesznowola

Na podium tegorocznej 
edycji konkursu stanęły:

● Sołectwo Świniarów 
z gminy Łosice - III miejsce 

i nagroda w wysokości 7.000 
zł

● Sołectwo Wola Cygow-
ska z gminy Poświętne - II 
miejsce i nagroda w wyso-
kości 8.500 zł

● Sołectwo Ruszkowo 
z gminy Nasielsk - I miej-
sce i nagroda w wysokości 
10.000 zł

Zwycięzcom gratulujemy!

Zapraszamy do udziału w konkursie „LEADER – lider 
zmian 25 lat Samorządu Województwa Mazowieckiego”
Jeśli zrealizowałeś operację w ramach działania LEADER dla podziałania 19.2 „Wsparcie na wdrażanie operacji w ramach strategii rozwoju lokalnego 
kierowanego przez społeczność” objętego Programem Rozwoju Obszarów Wiejskich na lata 2014-2020 i jesteś przedsiębiorcą, przedstawicielem 
jednostki samorządu terytorialnego, organizacji pozarządowej bądź para�i, to pochwal się swoim projektem!

Projekt La Obora – laureat pierwszej edycji konkursu

Projekty można zgłaszać 
w trzech kategoriach:

● Kategoria I - Przedsię-
biorczość na obszarach wiej-
skich

● Kategoria II - Przestrzeń 
publiczna w Leaderze

● Kategoria III - Kreatyw-
ne NGO

Poszukujemy oryginal-
nych, nietuzinkowych pro-
jektów i inicjatyw, które 
miały pozytywny wpływ na 
społeczeństwo, tworzenie 
lokalnych partnerstw, zasto-
sowały rozwiązania proeko-
logiczne oraz przyczyniły 
się do promocji regionu. Na 
najciekawsze projekty czeka-
ją nagrody.

Termin nadsyłania zgło-
szeń upływa 30 września 
br.

Formularz zgłoszeniowy 
i regulamin konkursu znaj-
dują się na stronie: mazo-
wieckie.ksow.pl, lub można 
je pobrać tutaj:
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pl 15WIEŚci  z mazowsza

Dożynki Województwa Mazowieckiego za nami

ZAPRASZAMY DO OBEJRZENIA WIEŚci z Mazowsza
W naszych mediach społecznościowych ruszyły audycje 
WIEŚci z Mazowsza. Co 2 tygodnie będziemy Państwa 

informować co ciekawego dzieje się na mazowieckiej wsi. 
Zachęcamy również do śledzenia naszej  

strony internetowej mazowieckie.ksow.pl

Tegoroczne 
mazowieckie święto 
plonów odbyło się 25 
sierpnia w Sannikach 
(powiat gostyniński). 
Malowniczy teren 
Europejskiego 
Centrum 
Artystycznego im. F. 
Chopina w  Sannikach 
zachwycał wszystkich 
przybyłych z tej okazji.

Dożynki Województwa 
Mazowieckiego to jedna 
z najważniejszych imprez na 
Mazowszu i  doskonała oka-
zja do wspólnego podzięko-
wania za plony. Dożynki to 
największe święto gospodar-
skie w rolniczym kalenda-
rzu wegetacyjnym. Termin 
Dożynek to czas niedługo 
po święcie Matki Boskiej 
Zielnej (15 sierpnia) w myśl 
przysłowia „Na Wniebo-
wzięcie pokończone żęcie”. 
Czas ten jest wyjątkowym 
okresem podsumowania pra-
cy rolników.

Wszyscy gospodarze po 
wytrwałej, pełnej poświęce-
nia pracy świętują tegorocz-
ne zbiory. Święto Plonów to 
jedno z najlepszych sposo-
bów, by przypomnieć o pięk-
nie i bogactwie naszego dzie-
dzictwa kulturowego, a tak-
że o koniecznym szacunku 
dla pracy rolników, którzy 
współcześnie muszą zgłębiać 
także wiedzę prawną, ekono-
miczną i gospodarczą, aby 

w pełni korzystać z rosną-
cych możliwości.

Świętowanie tradycyjnie 
rozpoczęło się od przemar-
szu barwnego korowodu 
dożynkowych wieńców. 
O godzinie 11.00 odbyła się 
uroczysta Msza Święta pod 
przewodnictwem Jego Eks-
celencji ks. Bpa Wojciecha 

Osiala Biskupa Diecezji Ło-
wickiej, po mszy odśpiewa-
no hymn i powitano gości, 
po czym nie zabrakło trady-
cyjnej ceremonii dzielenia 
się chlebem, oraz okoliczno-
ściowych przemówień. Sa-
morząd Województwa Ma-
zowieckiego reprezentowali 
członek zarządu Janina Ewa 
Orzełowska oraz wiceprze-
wodniczący Sejmiku Marcin 
Podsędek. Dożynki uwień-
czył blok artystyczny, gdzie 

widzowie mogli podziwiać 
na scenie zespoły folklory-
styczne, Kwartet Obssesion 
oraz gwiazdę wieczoru - Ze-
spół Mazowsze we wspól-
nym koncercie z Kombii.

Na dożynkach nie zabrakło 
stoiska KSOW, gdzie można 
było popróbować przysma-
ków przygotowanych przez 
KGW w Krubinie „Jedność 
Polskiej Wsi” oraz wygrać 
materiały promocyjne i pu-
blikacje w kole fortuny.

Członek zarządu Janina Ewa Orzełowska, dziękowała 
rolnikom za ciężką pracę Stoisko KSOW cieszyło się dużym zainteresowaniem odwiedzających

Chleba na dożynkach nie może zabraknąć

Mazowsze słynie z kultywowania tradycji dożynkowych
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Oj, często lajkowałam Pani 
zdjęcia, a teraz tak się świet-
nie złożyło - rozmawiamy 
sobie... Kocham Pani kadry, 
ich różnotematyczność... Ma 
Pani ulubione tematy? A te-
mat nigdy jeszcze nie ekspo-
nowany? On się nie trafił czy 
Pani za nim nie goniła?

Póki co, nie mam ukierun-
kowania, co do jednego tema-
tu. Fotografuję to, co ciekawe 
i w danej chwili mnie zachwy-
ca, ale jednak najczęściej jest 
to natura. Chociaż ostatnio 
coraz częściej próbuję swoich 
sił w portretach. Lubię wziąć 
aparat i iść przed siebie... a co 
złapie moje „oko” okazuje się 
w trakcie. 

Tematem nigdy nie ekspo-
nowanym...hmm? Myślę, że 
kobieca sesja sensualna, taka 
ze smakiem, miła dla oka, 
bo przecież piękno trzeba 
podziwiać.

 Niedawno skomplemen-
towała Pani zdjęcie mojego 
męża - ja na plaży - zamiesz-
czone na moim FB. Zdjęcie 
ukazuje kobietę na piasku, 
obrazek niezwyczajnego pla-
żowania... Proszę powiedzieć, 
co wyróżnia dobre zdjęcie?

Oj tak, bardzo mnie roz-
bawiło to zdjęcie... idealnie 
uchwycone! Moim zdaniem 
dobre zdjęcie ma prosty prze-
kaz: „albo coś kupujemy, al-
bo nie” - spojrzę i mówię TO 
JEST TO!

 Kiedy Pani pomyślała, że 
umie fotografować, że jest 
pozytywnie odbierana jako 
fotografująca? I przy okazji 
tego pytania: jak Pani do-
chodziła i wciąż dochodzi, bo 
to działanie nieskończone, do 
wiedzy fotograficznej?

Moja przygoda z fotografią 
zaczęła się, kiedy córki były 
jeszcze małymi dziewczyn-
kami z warkoczykami, czyli 
jakąś dekadę temu. To był 
okres, w którym dużo czasu 
spędzaliśmy na łonie natury, 
wieś, las. Im więcej spędzamy 
czasu z naturą, tym bardziej 
dostrzegamy jej piękno. 

Nie ukrywam, że dużo czy-
tam na ten temat, o nowych 
technikach i nowinkach foto-
graficznych. Polecam fanpage: 

„Kobieca Foto Szkoła” zarów-
no dla amatorów jak i zawo-
dowców. Wśród wykładowców 
są laureaci World Press Photo. 
Tutaj można wiele cennych 
rzeczy się nauczyć i wykorzy-
stać podczas robienia zdjęć. 

Przede wszystkim sięgać po 
aparat jak najczęściej, to naj-
lepszy sposób na wzbogacenie 
swojej wiedzy i doświadcze-
nia. Jak oglądam swoje zdjęcia 
sprzed dziesięciu lat, to jestem 
dumna z siebie, że poczyniłam 
taki progres. 

Najlepszym dowodem na to 
co robię, jest pozytywny od-
biór „publiczności”, a nierzad-
ko zachwyt moimi zdjęciami. 
Zatrzymują się na chwilę przy 

zdjęciu, często bywa, że na 
dłużej. Tak jak Pani wspo-
mniała... „działanie nieskoń-
czone”. To nie matematyka, 
że dwa plus dwa równa się 
cztery. 

Zdjęcia kolorowe czy czar-
no-białe? A może jest tak, że 
temat wywołuje barwę lub 
jej brak? 

Dokładnie tak jest... temat 
wywołuje barwę... letni za-
chód słońca w moim wykona-
niu jest kolorowy, jaskrawy, 
bądź w odcieniach pastelo-
wych. Wiosna – zieleń, czyli 
również kolor, nadzieja, życie. 
Jesień, to oczywiste, że kolor, 
bo inaczej nie wyobrażam so-
bie wydobyć piękna polskiej 
złotej jesieni. Uwielbiam 
mgliste poranki, zarówno je-
sienną porą jak i zimową. Ja 
ją nazywam - tajemnicza 
firanka z rana. Często robi 
magię z otaczającej nas brzy-
doty. Czarno-biały lub w se-
pii będzie w moim wykona-
niu portret. Niby dwa kolory 
biel i czerń, a mają dziesiątki 
odcieni.

Czy artystyczne widze-
nie świata wpływa na Pani 
zewnętrzność, na to jak się 
Pani ubiera, jak dizajnuje 
swoją domową przestrzeń? 

Nigdy się nad tym nie zasta-
nawiałam, ale chyba coś w tym 
jest... mam sentyment do

„staroci”, lubię wyszukiwać 
perełki. Ostatnio podziwiam 
piękno niebieskiej, kryształo-
wej patery, którą postawiłam 

na parapecie... kiedy słońce 
zaczyna zaglądać przez okno, 
promienie rozpraszają się po 
salonie. Uwielbiam styl vin-
tage, w każdym jego wyda-
niu,łączenie detali vintage 
z nowoczesnością. 

Second hand... tu dopiero 
można znaleźć istne „per-
ły”, rzeczy niepowtarzalne... 
kapelusze, czapki, biżuterię, 
przeróżne dodatki, sukienki 
o niepowtarzalnych fasonach 
i krojach, które później wyko-
rzystuję do sesji zdjęciowych. 
Jednym słowem szafa pęka 
w szwach. Trochę się rozga-
dałam... podsumowując pyta-
nie, długie zwiewne sukienki, 
spódnie culotte to JA. 

Ja się domyślam... Ale dla-
czego artyści fotograficy tak 
chętnie fotografują zachód 
i wschód słońca?

To jest bardzo wdzięczny 
temat. Magiczny, niepowta-
rzalny, cudowna złota godzina 
przed zachodem słońca, pod-
czas której powstają niesamo-
wite zdjęcia. Wschody i za-
chody słońca to nieskończona 
liczba kombinacji piękna... 

Podziwiam Pani dar posłu-
giwania się prozą poetycką; 
podpisywałabym nią kadry, 
zamiast tytułów... 

Chyba za dużo powiedziane, 
ale dziękuję. To nie jest tak, że 
siedzę z poezją w dłoni. Jak już 
czytam, to kryminały, atlasy 
przyrodnicze i autobiografie. 
Owszem, zdarza mi się pod-
pisać zdjęcie cytatem z poezji 
lub dzienników. Uwielbiam 
czytać i śledzić fanpage „Za-
piski na marginesie - przygo-
dy w świecie książek”, to tam 
znajdują się cytaty zarówno te 
wesołe jak i mniej - zmusza-
jące do refleksji, zatrzymania 
się na chwilę w tym zabiega-
nym świecie. 

Ciekawa jestem, jakie zdję-
cie wciąż jest w Pani pamię-
ci, co przedstawia, dlaczego 
Panią fascynuje? Chodzi mi 
o prace artystów - fotografi-
ków o światowej sławie, też 
polskich, może lokalnych... 

Hmm, światowy, to Dave 
Yoder, fotoreporter, który pra-
cuje dla magazynu National 
Geographic. Podobnie jak ja, 

nie ma ukierunkowania w fo-
tografii. W jego galerii można 
zobaczyć całe morze tematów 
od architektury, zdjęć mode-
lek, natury, ludzi itd. Warto 
odwiedzić jego galerię zdjęć. 
Z polskich fotografów, to bę-
dzie Szymon Brodziak, który 
fotografuje kobiety. Natomiast 
z lokalnych fotografów podzi-
wiam twórczość panów Da-
riusza i Adama Sielskich. Po-
trafią w niepowtarzalny spo-
sób uchwycić piękno natury 
i człowieka. Myślę, że jeszcze 
dużo mogłabym się od nich 
nauczyć. Kolejnym naszym lo-
kalnym fotografem, o którym 
warto wspomnieć, jest Michał 
Kozon, również warto zajrzeć 
do jego galerii zdjęć. 

Mam wrażenie, nie, je-
stem przekonana, że Pani 
widzi szerzej i głębiej niż 
zwykły zjadacz chleba. Co 
ma wpływ na to widzenie, 
dostrzeganie? 

Przyznam, że nie potrafię 
jednoznacznie odpowiedzieć 
na to pytanie. Każde zdjęcie to 
moment, chwila, która już się 
nie powtórzy. Kiedyś usłysza-
łam od koleżanki, że fotograf 
to powiązanie między okiem, 
a sercem... 

Opowie Pani naszym Czy-
telnikom o... czekaniu na fo-
to? Na co to było czekanie? 
Jak się skończyło? 

Najczęściej czekam na 
wschód lub zachód słońca, kie-
dy wschodzi i zachodzi, to są 
dosłownie chwile. Tzw. „złota 
godzina”, wtedy wychodzą 
najpiękniejsze zdjęcia. Pod-
czas robienia zdjęć jest wiele 
zabawnych sytuacji. Dodam 
jeszcze, że moi bliscy często 
robią mi zdjęcie, podczas kie-
dy ja fotografuję. To jest do-
piero ubaw, ale czasem trzeba 
się powyginać, żeby uchwycić 
to, co chcemy przekazać daną 
fotografią. 

Czy talent fotograficzny 
powinien iść w parze z do-
skonałym sprzętem? 

Moim zdaniem nie, jeżeli 
nie widzisz piękna w natu-
rze, człowieku, to najlepszy 
sprzęt fotograficzny tego nie 
odzwierciedla. Wszystko mu-
si współgrać. Duże znaczenie 
ma wrażliwość i oczywiście 

trochę talentu. W moim przy-
padku pierwsze zdjęcia robi-
łam zwykłym smartfonem. 
Z czasem telefon już nie wy-
starczał i moja cudowna rodzi-
na zrobiła mi niespodziankę 
na urodziny i zafundowała mi 
pierwszy aparat. A potem był 
kolejny. Tak jak wyżej napi-
sałam, trzeba to czuć... śledzę 
artystów, którzy robią zdjęcia 
tylko telefonem i są znakomi-
te!!! Podsumowując to pytanie, 
jeżeli chcemy coś robić, to po 
prostu zacznijmy, a nie szuka-
my wymówek w postaci ogra-
niczeń. Tak naprawdę, to nie 
sprzęt robi zdjęcie, tylko nasza 
pracowitość i osobowość. 

Ulubione zdjęcie Pa-
ni autorstwa... Da się tego 
dokonać? 

Absolutnie nie... Bardzo 
lubię ten cytat: „To, co zrobię 
jutro”. Ale postanowiłam do-
łączyć zdjęcie, przy którym 
zatrzymuje się szerokie grono 
odbiorców. Ja miałam również 
przyjemność poznać tą Panią 
osobiście... 

Również zwróciłam na 
nie uwagę. Jest, jest... cud-
ne. A wystawy? Nagrody? 
Wyróżnienia? 

Ja z natury jestem wygadaną 
osobą, ale nie lubię się chwa-
lić. Nawet jak gdzieś pojawia 
się moje zdjęcie, a potem oka-
zuje się, że to moje, to prak-
tycznie wszyscy są zdziwieni 
i zaskoczeni. Jak przystało na 
amatora, wysyłam dalej moje 
zdjęcie do szerszej publiczno-
ści, trochę tego jest. Kilkana-
ście wyróżnień, z setek zdjęć 
nadesłanych na cotygodnio-
wy konkurs „Fotografii dla 
początkujących”. Stawałam 
również na podium zajmując 

I, II, i III miejsce. Kilka zdjęć 
otrzymało tytuł Niesamowitej 
fotografii „PHOTO MAGA-
ZINE”. Na stronie interne-
towej „Jak robić kreatywnie 
zdjęcia”, moje zdjęcie wróżki 
(ważki) również zostało do-
cenione. Często biorę udział 
w cotygodniowym konkursie 
fotografii „ONE THEMAT, 
ON WEEK”, tam też kilka ra-
zy zajęłam podium. Przygoda 
z „Kurpie Białe”, gdzie zosta-
ły opublikowane zdjęcia ze 
wsi Cieńsza. Ogrom publikacji 
moich wschodów i zachodów 
słońca na stronie „Sieć Obser-
watorów Burz”. Grześ Zawi-
ślak też zachwycił się moim 
saharyjskim słońcem, gdzie 
po publikacji, poszło w świat. 
Ostatnio nawet moja fota stała 
się inspiracją do namalowania 
akwareli, przez panią Kamilę 
Popko, byłam zachwycona. 
Wydruki zdjęć, które poszły 
w świat i zawisły w ramach 
na ścianach. Również chęć 
stanięcia przed moim obiek-
tywem, odnoszę jako sukces. 
Wystawa? Tak, póki co, szcze-
gółów nie chcę zdradzać.

Na koniec chciałam podzię-
kować mojemu mężowi Jac-
kowi, który towarzyszy mi 
w większości wypadów, gdzie 
powstają magiczne kadry. To 
ON wspólnie ze mną podąża 
za zorzą, przemierzając kilo-
metry. Dziękuję za pokaza-
nie miejsc, których bez niego 
bym nie odkryła, a efektem 
są piękne fotografie.

 Dziękuję Wioli - to dla niej 
jestem THE BEST :) i ona ki-
bicuje mi najbardziej.

Serdecznie dziękuję za 
rozmowę. 

NAJCZęśCieJ CZekAM NA WSCHóD 
LUB ZACHóD SłoŃCA
Z UTALENTOWANĄ ARTYSTKĄ FOTOGRAFKĄ - ANETĄ KŁOS - ROZMAWIA GRAŻYNA 
MARIA DZIERŻANOWSKA (CZYTA SIĘ JEDNYM TCHEM)
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